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Miesięcznie w Łodzi 3 zł. 20 gr., 
zagranicą 9.50. 


na prowincji 4.50, 
Odnoszenie do domu 40 zr. 


Artykuły nadesłane bez oznaczenia 
honorarjum uważane są za bezpłat- 
ne. Rękopisów zarówno użytych jak 
| odrzuconych redakcja nie zwraca. 


Redakcja: Zawadzka 1. — Admini. 
stracja: Plotrkowska 11. — Telefo- 


lub jego zastępca orez 
dyrektor wydawnictwa przylmują 
od godziny 1 do 2 po południu 


gaci, 


Rok V, Ne 239. Łódź Poniedziałek, 16 września 1929 r. 


Za wiersz milimetrowy 5-lamowy: 
pod tekstem i w tekście 40 groszy; 
za tekstem 30 groszy; nekrologi I 
komunikaty 30 gr; zwyczajne 25 gr. 
Za wyraz: drobne 15 groszy; po- 
szukiwenia pracy 10 groszy; naj- 
tańsze ogłoszenie 1.50 zł, dla bez- 
robotnych 1 złoty, — Zamiejscowe: 
(bez wyjątku) 50 proc.. zagraniczne 
© 100 procent drożej. 
Ogłoszenia 2-kolorowe i na umó- 
wionem miejscu 50 proc. 3-koioro- 
we 100 proc, droższe.: Za termin 
druku administracja mie odpowiada. 


pai artir 00. WCSENa 1000! LL 
Ofiary szału szybkości. 


rdszra katastrofa samochodowa hr tahia. 


Fatalna wycieczka strażaków. 


Wilno, 16. 9, (Od wł. kor.) 
Wczoraj po południu nowozbu | 
dowany trakt wileński ma mar | 
szalka Piłsudskiego był wi- 
downią 

pierwszej katastrofy 
samochodowej. Na 27-ym kil: 


o 


metrze samochód dyrektora 
wileńskiego Banku Ziemsk.e- 
to Karola hrabiego Zabiełły | 
podczas wymijania rowerzy- 


sty wpadł do głębokiego przy 

drożnego rowu. Hrabia Zab'eł- 

ło uderzył o kamień głową i 
poniósł śmierć 

ta miejscu. Inni pasażerowie! 


Michał hrabia Wielhorski i sę 
dzia z Wilna. Tadeusz Wircyt- 
ło odnieśli 
ciężkie rany 

na całem ciele. Żona sędziezo 
Wircyłły wyszła z katastrofy 
bez szwanku. Pogotowie ratan 
kowe wezwane. z Wilna odwio 
zło zwłoki zabitego do domu 
Ranni odjechali prywatnemi 
samochodami. 


WYPADEK pod WARSZAWĄ. 


Warszawa, 16. 9. (Od wł. k.) 
Wczoraj członkowie miejskiej 


|straży ochotniczej } 
na wycieczkę samochodem. Na 


wyruszyli 


5-tym kilometrze ża Radzymi- 
nem auto strażackie 

zaczęło szwankować / 
i wreszcie kierownica odmówi 
ła posłuszeństwa. Wóz straciw 
szy kierunek wpadł 

na przydrożne drzewo. 

Komendant Matuszewski wraz 
z 10-ciu strażakami został wy 


yu | 
rzucony z auta na szosę. Ma- | 


tuszewski uległ 

, złamaniu lewej- nogi, 
dwaj inni strażacy odnieśli 
ciężkie uszkodzenia ' cielesne. 


Demonstracyiny wniosek prez. Ziemięckiego 


przeciw niszczeniu samorządów: miejskich. 


Poznań, 16.9 (Od wł. kor.).|prezes klubu radnych „PPS w] 
Na posiedzeniu zjazdu miast de- | Warszawie Arciszewski Tomasz 
prezydent m. |złożyli 


legaci socjaliści, 
Łodzi Bronisław Ziemięcki oraz 


przeciw tak zw. „niszczeniu sa- 


demonstracyjny wniosek 


ten potępia rozwiązywanie rad 
miejskich i mianowanie komisa- 
rzy rządowych, Wniosek ten mo 
tywowali kolejno prezydent Bro 
|nisław Ziemięcki I Tomasz Ar- 


morządów miejskich”, Wniosek |ciszewski, 


B. król Afganistanu Amanullah 


DOLAR w ŁODZI. 


Prywatnie dolar w żądaniu 
8.89. 

W płaceniu 8.85. 

Tendencja spokojna, 

Podaż dostateczna. 

Banki dewizowe w dniu dzi- 
tlejiszym kupowały 
dzinv t2-ej efekty po kursie | 
8.80. 


i królowa 


Suray a 


przyjęli wiarę Katolicką. 


Rzym, 16 września. (Tel. wł.) | 


na wiarę chrześcijańska; 


okało go |Bvły władca Afganistanu Ama- | przyjmując chrzest katolicki W 
ty swą żofią Suraya jednym z rzymskich kościołów. 
przeszli 


—x— s 
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Cztery piękne momenty wczo |wczoraj na boisku wojskowem |zawodów. Ostatecznie ulubień« 
rajszej sensacji ligowej w Łodzi. tłumy zwolenników tego fascy- |cy w czerwonych koszulkach « 
Mecz dwóch rywali: Czerwo- |nującego sportu, które z zapar- |zwyciężyli. ; 
nych i Fioletowych zgromadził tym oddechem śledziły przebieg! Fol A Mays 


NOWE WALKI w PALESTYNIE, 


16 Arabów zabitych w starciu 
pod Nazaretem. 


chà“). 

W Palestynie doszło do no- 
wych starć między wojskami an- 
gielskiemi, a 
nieregularnemi oddziałami Be- 

duinów 
z Transjordanji, Szczególnie za- 
cięte walki miały miejsce na 
| an a MM 


„RYŚ“ ZWALIŁ Z SIODŁA 
OFICERA. 


Wypadek na wyścigach 
konnychpodPoznaniem 


Poznań, 16,9. (Od wł. kor.). 
Podczas” , wczorajszych wyści- 
gów konnych pod Poznaniem w 
czasie > biegu z przeszkodami 
spadł z konia porucznik artyle- 
rji konnej 


Dzieło zniszczenia. 


Jetozolima, 16.9 (tel. wł. „E.| 


Wojska angielskie odparły ata- 
ki Arabów, którzy na polu bit- 
wy: pozostawili 

16 zabitych 


Z Warszawy donoszą: 

Ofiarą niezwykle zuchwałezo 
napadu bandyckiego padł wczo 
raj zamożny gospodarz podwar 
szawskiej wsi Zagórze — Józef 
|Pietrzyk, 
O godzinie 8 wieczorem do 
|chaty jego zapukał jakiś. męż- 
|czvzna, pytając się, czy może 
dostać 


północny wschód od Nazaretu. |oraz kilkuset rannych, 


Zuchwały napad 


pod Warszawą. 
Zamaskowani rabusie w zagrodzie 
wieśmiaczej. 


i Y 
Anglicy miel! zaledwie kilku 
rannych, walczyli bowiem z pos 
za okopów. 


bandycki 


| to oraz obecnego w izbie parob 


ka, skrępowali im ręce i zawią, 
zali oczy, żądając następnie wy 
dania 
400 złotych, 

które: Pietrzyk « otrzymać miał 
za sprzedane bydło, 

Na zaklęcia Pietrzyka,'iż pię= 
niędzy nie posiada, bandyci do 


W Poznaniu spłonęła (jak donosiliśmy) montownia samolotów w Ławicy. Ogień strawił 


22 


Worska angielskie opuszczają Nadrenię. 


Oddział woisk angielskich apuszczajacych Nadrenia w drodze na dwarzea kolsiowu, (h) 


samoloty, oraz hale fabryczne 


T (w) 


konali rewizji, zabierając ostas 
tecznie co lepszą garderobę 0- 
rag kilkadziesiąt złotych gotów) 
Ą. 
Zaalarmowaną o rabunku -pox 
licia jest już na tropie bandys 
tów. 


Komaznicki, mleka dla chorego. 
Upadek był. fatalny. Nieszczę | Gdv otworzono mu . drzwi, 
śliwego oficera odwieziono z cię | wtarznęło do izby 6 zamasko- 
żkiemi ranami głowy do szpita-| wanych drabów, uzbrojonych 
la wojskowego, w rewolwery. Napastnicy stee] 
roryzowali gospodarza, żonę je 


Okręt Cezara Kaliguli. 


Od -sześciu miesięcy pracują |H,*który-spoczywał zgórą 1800 jziono. Drugi okręt leżący na niż 
olbrzymie-pompy “bezustannie |lat'na;dnie jeziora został już w |szym poziomię, jest jeszczę pos 
nad usztńszeniem jeziora Nemi, całości o$uszony. Niestety spo- |kryty. Wodą, (h) 

Jeden z oakretów cezara Kaligu+|dziewanych skarbów nie znalęs/. 
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Wiga badany woal gie taa 


Zuchwałe włamanie w centrum miasta. 


Nowa próba 


ZLIWIDOWANIA KONFLIKTU. 


s . 9 Łódź, 16 września. Dzisiaj ra-, Niezwłocznie na miejsce przy przez posesję nr. ©% F 
sowiecko-chińskKiego. no WSE sy ja sro Aya jor droga urzędu śledczego |przy ulicy Przejazd. gdzie po 0* {i drod 
5 i M. raj ne zostały wiadomością o zuch- | nadkomis: Weycr. kierow |derwaniu kłódek weszli 5 i 
„ Londyn, 16. 9. (1 el. własny |tej, minister poleca delegatow: ji rozpocząć rokowania z przed |wałem włamaniu kasowe: do- |I Ocyadw śledczej Kolodzialeki dw. odc kiego w. aot ae: W t 
„£cha”). Do Szanghaju nade- |natychmiast po zamknięciu se |stawicielem Sowietów w spra |konanem w lokalu Giełdy Łódz- oraz sztab wyı iadowców << |oakiadujicawo Kezowtietifo Gil h 
szła wiadomość z Nankinu o |sji genewskiej udać "się wie -zlikwidowania zatargu 9lkiej. w domu Siemensa przy ul. | Kastaczą jak sie sf do- py iwo nenoiratnlo 2 > 
2I a af iw do Berlina kolej wschodnio-chińską. Piotrkowskiej 96. stali się do lokalu giełdy Uczyniwszy w murze wyłom JBie. 
tok kasiarze wtargnęli do biura mie p 
PIUS: ; iR s szczącego się na parterze pe ' 
do CZE ai Ligi Największy film świata reżyserji wielkiego W. Pudowkina |] NASTEPNY PROGRAM: | rzecznej o-icyny. D 
Narodów w Genewie. W só 3 | osiłkując się nowoczesnemł itika: 
Genewie. W noc ' R € RZA N A D A 2j A t| Iiwan Mozżuchin brzyrzadami kasiarskiemi wła Aa 
g w wielkim filmie mywacze roku 
ti-go LISTOPADA Nr. | (Potomek Dzingis - Chana). || rozpruń mie : 
Zdarzenia i wypadki p danadana el Film, który pokonywuje wszystkie umysły i podbija wszystkie serca! Il GOLGOTA DCZCWEJ KOBIETY jstarego systemu kasę ogniot tycz 
ubiegłej doby. REG TEASE LI GZK. Film przerastający ramy możliwości, burzący. pojęcia czasu i przestrzeni | |trwałą iesplondrowali cate urzą Hfmóc 
(—) Prezydent Rzeczypospu Dziś premjeral Film jakiego dotąt nie było! Film nad filmy! Początek codzien. o godz, 4-ej|dzenie lokalu; będącego zaras Jstale 
litej wziął udział w święcie 2 p. m = Na taki film wyczekuje się całemi latami! Da aku Ao zy, zem kancelaria prywatną mecórielia 
szwoleżerów w Starogardzie, Orkiestra symioniexna powiększona pod kierunkiem A, Bajgelmana = od 50 groszy. “nasa Opalińskiego, sekretarza ędz 
gdzie byl owacyjnie. wita A ae a a Way c s 
rzez ludność. BEETCRETTZ ŻETTAZM amywacze, rutynowam ĄJszczc 
4 (—) W odpowiedzi na propo- | „& przestępcy: sprawowali się pod prace 
zycję rzadu skierowaną do Sej- „io swej roboty DA tak że stacji 
mu odbycia wspólnego posie- ozorca nocny znajdujący sii 10 
dzeńia akar asias e stron w podwórzu domu nie słyszał f trzon 
nictw smowych w celu omó- najmniejszych szmerów. D pe 
wienia szczezółów sesji budże- Czy włamywacze zrabował 
towej. opozycja wystosowała znaczniejszą sumę pieniędzy na pe b 
do marszałka Daszyńskiego rá- rażie nie zdołano ustalić, a to 2 w 
stepujący list: w a powodu _ nieobćchności sekretas | Półki 
POW povies ta rakomun iEn na Łódzkiej mecenasa bie 
r a arsza 4 pannskKiezo. 
Sejnu inicjatywę: rządu. doty: J. E. KS. art, Marmaggi 0 wypadkach palestyńskich Kasiarże zbiegli tą samą dro- 
cząca omówienia sposobu pro 7; gą. tj. przez posesię przy ulicy 0 
wadzenia prac budżetowych. Z Warszawy donoszą: — Stolica Apostolska, wsze! | Jest to fenomen bardzo znamien| — Czy Jego Ekscelencja był | Przejazd 6. niejsz 
stronnictwa podpisane proszą|  J, E. Nuncjusz. Mons. Mar-|kie potępia gwałty z jakiejkol |ny, oddźwięk jaki wypadki w |iuż w Palestynie? Aj | W: wyniku przeprowadzone: | Wita 
Pana Marszałka Sejmu aby ze- |maggi przyjął przedstawicieia| wiek one pochodziły strony |Palestynie wywołały wśród ży| — Nie tak się jakoś złożyło, |20. pierwiastkowego śledztwa [cean 
chcłał przedstawić rządow! po- | Naszego Przeglądu”. który ia Wszystko to, co przyczynia |dów jest godny uznania... że nie zwiedziłemi dotychczas władze śledcze zatrzymały czne, 
trzebę przyśpieszenia zwołania lamach swego pisma opisuje |się lub wytwarza niezgołę| — Czy uważa Jego Ekscelen | Ziemi Świętej Przebywałem dwóch osobników „E 
sesji sejmowej oraz omówił z|swą audjencję u Dostojnika ko | między narodami jest cja, że kolonizacja żydów w Pa | tylko i szło 4 Senasa <N Tehrani y F tapey 
rządem imieniem Sejmu wszy- |ściola przez kościół plętnowane. lestytiie łaczać ry VIK przesz o 4 miesiące w podejrzany ch o udział pośredmi S 
: \ estynie uwłaczać może Konstantynopolu, po wojnię grew włamanfu, Aresztowanyci „X 
stkie szczegóły. tyczące się n- J. Eke. Nuncjusz papleski|krew przelana właśnie na tej|świętym miejscom chrześcijań- |cko - tureckiej w 1022 zodipMówicz ZŁOWANYCH Jnęi N 
otawalońia peac i budbatowych liost 4 przededniu zweco wy. Ziemi «dzie oblawione zastały Rad? Ś c ię p urec lej w 1922 r. Otrzy- |przew icziono do urzędu śledcze łąd Z 
zarówno ze strony Sejmu jak (|jazdu na 2 miesięczny pobyt |wielkie prawdy i głoszone były| = Sprawa miejsc świętych aleka A aiz od l p ky brzeż 
rzadu. do Rzymu i spraw pilnych do| słowa miłości I pojednania, [nie została jeszcze 5 Palestynie per M r z Arc) ŻYW ności H Zå włamywaczami rozpoczę: airh; 
aa iarann karp ipn jn A Aoaaólia wma budel Wsi | nai IRIA W] Auryn zak ame n 4 wśród tysiącz- | to energ czne poszukiwania, któ [urząd 
pó zamknięciu sesji sejmowej W poczekalni / Nuncjatury {cie bólu... wiada mi Mons Marmacel. — RPA re dotąd jednak nie dały kon- podst. 
jedvnym organem uprawn.o- |orzyjmuje mnie prof O. Coll, |  — Palestyna — ciągnie Jego |Nie przypuszczam. by koloniza- EZ kretnych, wyników. 
nyin do reprezentowania Sejmu |sekretarz osobisty Nuncjusza. |Fkscelencja — to sprawa wie-|cia żydowska stanowić miała | 9 NN | która 
iest jego prezydium z Marszał- Prof, Colli wchodzi do ga [kowego sentymentu Żydów, |dla nas źródło niepokoju Głów oparc 
kiem na czele. blnetu J Ekscel.. by zarmmeldo- |wiekszość żvdów nie porzuci|na troską I życzeniem Kościoła Nowe Ź ódł j hamis 
Związek parlamentarzyżiów |wać o mem życzeniu uzyska- |chyba swych stanowisk—szcze | jest. bv- wreszcie spokój zapa- r 0 w edzy. 
polskich=socjalistów,. Klub: par- |nia krótkiej audjencji. gólnie nował w tvm krafu. tak pełnym | > Ka 
lamentarny Wyzwolenie Klub| - Po kilku chwilach na prozt w przemyśle 1 handlu kart męczeństwa. aby. Onattze Podniosła uroczystość w Piotrkowie 
stronnictwa chłopskiego, Klub|ukazuje się sam Nunciusz. —w-krajach rozproszenia, a jed |ność sprawiła by Ziemia ta nie| Y Piotrków. i ` po 
pa lamentarny lir — Piost.| " Pozwalam sobie na wstepie |nak silne — NR ASY łączy BYK zuala: și tros af hai + 16, 9. Onegda; członków, komitetu, budowy 
Rib basimehtarny, REZ TEE różowy wsbómnteć J. Fksce|wiżE7 TAG datyfa Oed Ag AEO oso Pian RT Ala | , „qokonal poświęcenia. 
Klab patłamentartry"N="Pr R ~ze przed B blisko aty miałery | maa ! | | ROG zai EC s JIA po | „ZWOIEZEPNÓW KOMU SWOJEM Na 
Po poimi tnafsźdłek 11u-|również' w?emachu Warsza) "Ae a A E e e | zby opaga ot ze €- |lateie> wygłosił 'J. Eks: biskup | Wprov 
szyński odwiedził prertjera Świ|sklej Nuncjatury. wysoki 22- l 1 1 go | ungamentów buduąćeh$ię | Tymieniecki, "wskazał na: dos | fhacz 
talskiego | zapoznał go z treś-|szczył rozmawiania z Mons [LINIA IACI mol mM CDTAWJ tam szkoly T=wa Szkól: Śred- |niosłą chwile obecną, w której | ksze è 
ce dowiatacii Bulkownik Sła- | Achille Rattim i | pep y COO wzięłń u- |na slawe Piotrkowa dokonane ptóty: 
wek imieniem BB. oraz przed- obecitym Papieżem, j "BLE Mi t |zostalo” ośw. nowowznosżone yc 
stawiciele frakcji rewolucyjnejiPlusem XI.. Szereg refleksy] ! jest przedsiębiorstwem deficytowem. LE ca dziać sm rsa p p; FEA aA iah 
PS, i Klubu niemieckiego bo-|wspomnień' przyczynia się. by 7 ) i „KS, piotrkowscy ż Ks. pra- ze składek kolejarzy nopię 
wiadonili marszałka » Sejmu ojrożmowę skierować na dhlsże Ostrzeżenie pod adresem Łodzi. latem Szabełskim 1 Ks. prał.|i ofiar jednostek patrjotycz. |wiń i 
swej gotowości wzięcia udzia: |tory | o złębokiem wrażeniu ja| Z Warszawy donoszą: strony to. że liczono się nawet|1005iM na czele, p. Staróśta nych a zakańczył je życze- |M prz 
Mów żarntórzonkj "przeż "Pad kie w calym "świecie Żydow Nie ulega już wątpliwości, |z możliwością do 90 tys, sztuk Strzerhiński, kurator łódzki |niem rozwoju |wyników-ow/ pi 
konferencji na temat prac bud-| skim wywółały wypadki pa |że piekarnia miejska była chleba dziennie. insp, Jasiński oraz Kom:tet Bu |cnej pracy. „Po 
żetowych. lestyńskie. złym interesem dla miasta, | Obliczęnia te chybiły dowy Szkoły i zarząd T-wa| «Po skończonem przemówie |dzielo: 
CZW eani oeżę Bi J. Ekscel Mons. Marmaęe' |Kosztowała miljony, pó to, aby |i interes robi „plajtę”, Powinno <zkoły Średniej z pp. inż. Kruś |niu:J, E. ks, biskupa wszedł na |trzone 
Myśliwskiej 29. podczas libacji | zapytuje mnie © bezpośredn joye przedsiębiorstwem deličy- |to. być ostrzeżeniem dla dal] <c Wiczem~rejentem Byczkow |trybunę pedyr. Kołakowski 1 dy, 1 
rodzinnej podchmielony León|powód wybuchu konfliktu. towem. szych tego rodzaju przedsię- skim. dyr. Kołakowskim, Jelni odczytał akt erekcyjny, który |Znajdu 
Chróściński zabił nożem ku-|  Charaktervzuję też w p>- Piekarnia mechaniczna wy: |wzięć magistrackich. cklm na czele. następnie > ~ podpisali obecni fey. kt 
chennym swego brata 40-letnie|bieżnym zarysie fazy sporu o |pieka 15 tys. chleba /dziennie.| Co jest przyczyną niepowo- Gdy 1. E: ks. biskup podje- |przedstawielele władz i spułę [nad b 
go Józefa zamieszkałego przy| Mur Płaczu” | sprzeciwy Ara |podczas, gdy dopiero przy 40|dzenia piekarni miejskiej, trud- zhat do placu budowy szkoły, |czeństwa. pepo 
ulicy Kaplicznej 6. hów. zmierzałące ku przekre -|tys. dziennego wypieku no nawet osądzić, bo orkiestra kolejowa pód batutą | Po przemówieniach nastą |7 wod 
—) Sprawcy zamachów |śleniu naszych praw do Ściany ' może się opłacić, chleb nie jest zły, p. Wacława Hofmana przywi- |pił moment podpisywania ak- No 
lwowskich zostali ujeci. Spraw-|Płaczu i możliwości odprawia |Piece-i wszelkie urządzenia do |Powiadają, że jego forma, brak tatà Dostojnego Qościa . miar- |tu erekcyjnego, który nastan. |]SZA 9 
cy działali śvstemem  trójko-|nia modłów. wypieku 40 tys, bochenków są |kminku i t. p. nie odpowiadają szem. poczem J. E. ks. biskup |nie wraz z dziennikami, wycho tonem 
wy. Znałezlóno w niok iroi | J. Fkscel Nitncjusz Papie- |otowe. ale nie są w użyciu — |gustom publiczności warszaw- wysladł z samochodu I udał się |dzącemi obecnie w Piotrkow'e czędne 
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Próżnować nie będziemy... Pieniądze z brudnego papieru. 


Nowa podróż arktyczna Nansena. 


Profesor Fritjof Nansen, w 


jakie stamtąd przedsiębrać bę- 


Prawdopodobnie cała podróż 


Jeden ze szwedzkich inży- | gminom miejskim. 


son, płk. Bruns i inż. Bleistein, 


drodze do Genewy, zatrzymał |dziemy w kierunku serca arkty- |wymagać będzie do 25 dni. Prze |pierów wynalazł sposób wyzy |Obliczając, że np. Sztokholm, 
Się w Berlinie, w hotelu Adlon. |ki, Potem wrócimy do Fair |będziemy przestrzeń około 18 skiwaria nawet najbrudnie;- || czązy około pół miljona miesz 
tymże hotelu odbyło się ra-|banks i wzdłuż wybrzeży azja- szych odpadków papieru tak, |kańców mógłby oczyścić i wy 


> klm.“ 


tyckich wrócimy do Trompsoe. pa 38 aby dawały dochód zyskać rocznie 10.000 tonn 


SŁUSZNA PŁACA 


JEST NAJLEPSZYM RODÓCEM ROZWOJU GOSPODARCZEGO 


Podniesienie poziomu życia warstw pracujących 


leży w interesie całego społeczeństwa. 


budek dobroczynnych. |się uda, częstokroć zależnie od |dzin pracy, norumująca warunki 
Nie dopłaca on |okoliczności zupełnie przypadko |pracy, w tworzeniu instytucyj o- 

|więc ze swych kapitałów, zara- |wych. A płace wymagają polity- |brony robotnika. 
bia nadal, pilnując tylko, by ro- |ki na dalszą metę, polityki, któ- Jest to niewątpliwie pewną 
botnik umiał i miał możność |raby uwzględniała stronę gos- |tamą dla bezprawia, ale wy- 
pracowania jak najwydatniej, by  podarczą przedewszystkiem, nie zysk istnieje nadal. Rozwiąza- 
nie marnotrawiono czasu pracy |zapominała jednak o stronie spo |nie w tej sytuacji może dać zro 


tychmiast posiedzenie przyszłej 
ekspedycji polarnej na Zeppeli- 
nie. Jak wiadomo, w ekspedycji 
tej wezmą udział Nansen, Ber- 


Nansen w wywiadzie z dzien 
|nikarzami rzekł, że start do te- 
| go lotu odbędzie się w kwietniu 

toku przyszłego. Ekspedycja zaj 
mie się badaniami w (męża ark 
tycznych w takiej mierze, by 
móc te badania prowadzić już 
stale zapomocą komunikacji zep 
poowej W tym celu większy 
ędzie kładła nacisk tymczasn- 
Wo na zakładanie celowo umie- 
szczonych stacyj, niż na same 
prace badawcze, Dopiero gdy 
stacje takie będą już odpowie- 
nio porozmieszczane i zaopa- 
trzone, pozostanie w nich na sta 
łe po kilku uczonych, którzy 
swemi doświadczeniami dzielić 


Zamieszczony we wczoraj- 
szem „Echu* przepojony żółcią 
list jednego z naszych czytelni- 
ków, jest dowodem, jakie zna- 
czenie ma problem płac praco- 
wniczych. 


Wysokość płac robotniczych 
jest jednym z poważnych czyn- 
ników gospodarczych. Jeszcze 
u nas zagadnienie to jest tema- 
tem rozważań teoretyków, wa- 
hających się, czy dobro ogółu 
wskazuje drogę zwyżki czy też 
zniżki płac. Tak jest zresztą nie 
tylko u nas, 

ale w całej Europie, 
Doświadczenie amerykańskie 
wykazuje, że celową drogą 
są wysokie płace i zwiększenie 
produkcji BU 
rzez odpowiednią organizację, 
która pracę czyni najbardziej 
wydajną, 
Wed wynagradzający dobrze 
robotników | zmniejszający już 
nie godziny, a dni pracy w ty- 
odniu (nie on jeden zresztą w 
tanach) , nie czyni tego z po- 


się będą z nowoprzybywającymi, 
W ten sposób na północnej 
półkuli powstanie sieć stacyj ob 
serwacyjnych i wkrótce wszyst- 
ie warunki życia na niej będą 
dokładnie zbadane, 
Oprócz tych zadań najgłów- 
niejszych, ekspedycja postano- 
wiła przeprowadzić badania o- 
ceanograficzne, ziemnomagnety 
czne, aerologiczne itp, 
„Próżnować nie będziemy — 
łŁapewniał z uśmiechem Nansen. 
Start odbędzie się w północ» 
nei Norwegji, w Tromsoe, a stam 
tąd Zeppelin uda się wzdłuż wy 
rzeży amerykańskich w stronę 
Fairbanks i Alaski, Na Alasce 
urządzona zostanie pierwsza 
podstawowa, 
zasadnicza stacja, 
która będzie właśnie punktem 
oparcia dla licznych wycieczek 
WELL R PART OCE OOEZIOK 


Karmienie bydła 


podczas transportu 
kolejowego. 


Na kolejach amerykańskich 
wprowadzono dla bydła, prze: 
znaczonego do przewozu na wię 
ksze odległości, nowe wagony w 
których można nakarmić i napo 
ić bydło w czasie jazdy. Dla 
przewozu krów, wagony są je- 
dnopiętrowe, a dla przewozu 
świń i owiec trzypiętrowe i ma- 
łą przejście podłużne 

przez środek wagonu. 

Poszczególne piętra są po- 
dzielone na przedziały, zaopa- 
trzone w koryta dla paszy i wo- 
dy. W jednym końcu wagonu 
znajduje się przedział dla dozor- 
cy, któremu powierzono opiekę 
nad bydłem. Tam też znajdują 
się pod jego dozorem zbiorniki 
z wodą i skrzynie z paszą. 

Nowe wagony zapewniają le 
pszą opiekę | troskę nad przewo 
tonem bydłem dają dużą osz- 
czędność czasu, gdyż nie potrze 
ba jak dotąd w czasie transpor 
|tu przystawać co 12 godzin, aby 
| 


przeładować bydło, nakarmić je 
i dać mu wypocząć, 


MARY ROBERTS RINEHAR1 


D an tgan E 


Przekład autoryzowany Janiny 
Sujkowskiej. 


—X — 


— Poczta zamknięta — rzekł 
krótko. — W niedzielę mamy o- 
twarte tylko od drugiej do trze- 
ciej. 

— Chciałem kupić za dola- 
lta znaczków pocztowych — rze 
Ukłem z żalem. — Szkoda 
Spojrzał na mnie nad okula 
kami. 
| — Nie sprzedajemy znacz- 

ków w niedzielę — objaśnił tro 
<chę grzeczniej, — Ale jeżeli są 

panu bardzo potrzebne, to — 
— Bardzo — skłamałem j ko 

Tzystając z tego, że wydobył ar- 

usz marek i zaczął je z namasz 
Jczeniem odliczać pomarszczo- 

hym palcem, nawiązałem ogólni 
| ową rozmowę, 
| — Musi tu być u pana duży 
tuch — zauważyłem. — Miejsco 
wość zamożna, 

— Owszem, owszem, Czasa- 

mi mamy ogromną pocztę, a na 

ielkanoc trzeba wynajmować 

i wózek. Nieźle, co? 
apytałem go o pusty rękaw. 

Opowiedział mi, gdzie stracił rę 

kę i por” iliśmi sie przyjaciół- 
Rai ASA wspomniał 


nawiasem, że był kapralem i słu 
żył pod generałem Maitlandem, 
moje zadanie stało się łatwe, jak 
pacierz, 

— Panny Maitland? — Natu 
ralnie, że znam — rzekł ciepło. 
— Mam nieporozumienia z pan- 
ną Letycją od tak dawna, jak 
tylko sobie mogę przypomnieć. 

a kobieta pobije się przy zmar 
twychwstaniu z aniołem Gabrje 
lem, że nie pozwolił jej się wy- 
spać, 

— Panna Joanna nie taka, 
nieprawda? 

— Panna Joanna? Anioł w 
ludzkiej postaci, powiadam pa- 
nu, Kiedy była młoda, dobijali 
się o nią chłopcy, jedni przez dru 
gich, Mogła była wyjść zamąż 
ze dwadzieścia razy, ale cóż, 
panna Letycja nie dała, Ja sam 
za nią latałem czterdzieści pięć 
lat temu. Za tamtych czasów 
wszystko to były dobra Maitlan 
dów. Ojciec mój miał sklep i ma 
gazyn tam, gdzie teraz stacja. 

— Z tego należy wnosić, że 
te panie są rk jez 

Bogate?! Same nie wiedzą, 
ile mają, chociaż dla panny Jo- 
anny to nic nie znaczy, Nieboga 
nie może nawet powiedzieć, że 
jej dusza do niej należy i pewnie 
nie będzie przez Panem Bogiem 
irl odpowiadała, bo i jak- 
że 

Wszystko to bardzo interesu 
jące, ale jałowe. Kręciło się w 


f 
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i materjałów, Taką jest ame- 
rykańska polityka płac. 

Działacze kłasowi u nas, na- 
ciągający wszystkie argumenty, 
by na ich podstawie żądać możli 
wie największych podwyżek I t. 
zw, sfery gospodarcze, wysuwa 
jący stale jako zaletę przykry 
fakt, że możemy konkurować z 
naszemi sąsiadami w różnych 
dziedzinach produkcji dzięki ta- 
niej robociznie, a w razie żądań 
podwyżki — rozdzierający na 
sobie szaty ! wołający wielkim 
głosem o dobijaniu naszego ży- 
cia gospodarczego — i jedni i 
drudzy chętnie tkwią 
w skostniałych przyzwyczaje- 

niach, 

Nie myślą oni o żadnej poli- 

tyce płac, „Regulują” płace, jak 


Wybór Polski. 


Zdjęcie x posiedzenia Ligi Narodów w „Sali Reformacjj”, 
została wybrana na nowe 3-lecie do Rady Ligi Narodów. 
u 


kółko, nie ruszając z miejsca 
Wkońcu jednak  postąpiliśmy 
krok naprzód, 

— Doprawdy wstyd — ciąg- 
nął dalej stary urzędnik — że ta 
ka stara kobieta, jak panna Jo- 
anna musi odbierać swoje listy 
pokryjomu, Pewnie będzie wię- 
cej, niż rok, jak przychodzi tu 
dwa razy na tydzień po swoją 
pocztę, Zawsze to, co dla niej, 
odkładam. Deszcz nie deszcz, 
przychodzi w poniedziałki 
czwartki i zabiera swoją pocztę. 
Dostaje dużo listów. Nieraz jest 
cała paczka. o 

— Czy była w ostatni czwar 
tek? — zapytałem z nieostroż- 
ną skwapliwością. 

Stary poczciarz obrzucił mnie 
podejrzliwem spojrzeniem, 

— Nie wiem — odparł chłod 
no i dalsze moje usiłowania wy- 
dobycia z niego dodatkowych in 
formacyj spełzły na niczem, — 
Schowałem marki, ale tymcza- 
sem stary zdążył udobruchać 
się, Odprowadził mnie do drzwi 
i rzekł zniżonym głosem: 

— Czy jest jaka wiadomość 
o niej czy od niej? Nie wszyscy 
tu wiedzą, że przepadła, ale ku 
charka, Heppie jest krewniacz- 
ką mojej żony. 

— Jak dotąd nic nie wiemy 
— odpowiedziałem, — Niech 
pan to zachowa przy sobie, 


Przyrzekł z poważną twarzą 


bez |zumienie wśród pracodawców 


interesu własnego i społecz- 


jłecznej, nie pozostającej 
wpływu na ekonomiczną. 
| Komisja ankietowa, badają- 
|ca nasz przemysł, odkryła w 
|dziedzinie płac zjawisko takie, 
że wielki procent robotników 
zarabia mniej, 
|niż potrzeba na najskromniejsze 
wyżywienie, nie mówiąc o żad- 
nych innych potrzebach „myślą 
cego stworzenia", Takie płace 
cołają nas wstecz, do czasów za- 
mierzchłych niewolnictwa, 
wyzysku pracy, 
z jakiego mało kto zdaje sobie 
sprawę, o ile z tym wyzyskiem 
[nie zetknął się bezpośrednio. 
Nie jest istotnym ratunkiem 
akcja władz, przejawiająca się 
w humanitarnem  ustawodaw- 
stwie, ograniczającem ilość go- 


nego 
racjonalnej polityki płac a więc 
w dążeniu do ich zwyżki przy 
odpowiedniem ustosunkowaniu 
innych czynników produkcji 
iw pierwszym rzędzie — wy- 
|dajność pracy. 

Wolno, ale coraz głębiej 
wchodzi w umysły „sfer gospo 
|darczych* i działaczy klaso- 
wych. zapatrzonych w ideę 
walki. która stała się celem, 
zamiast być tylko 

ostatecznym środkiem 

— przekonanie, że płac nie mo 
żna „regulować“  okolicznoś- 
ciowo i że płaca słuszna jest 
najlepszym czynnikiem rozwo 
ju gospodarczego. Lepszy od 
zahukanej maszyny do prazy 
jest Świadomy swych warto- 
ści człowiek. 

To też odkrywa się perspzk 
tywa na rozwój życia społecz 
nego w kierunku jego demo- 
kratyzacji. Dotychczas — prze 
dewszystkiem dzięki niskości 
zarobków == istnieją u nas_ or 


my szkoły: dla biednych po- 
wszechne. dla zamożnych — 
średnie. Mamy różne instytu- 
cje dla zamkniętych klanów— 


ligencji. 

Nie rodzaj zajęcia je two- 
rzy, a w pierwszym rzędzie 
różnica zarobków. 
Niskość zarobków nie pozwa- 
la robotnikowi zupełnie na u- 
dział w życiu kulturalnem spo 
łeczeństwa, rzemieślnikowi na 
bardzo skromny, mieszczanino 
wi na nieco lepszy. lnteligen- 

cja, zepchnięta 

na szary koniec, 
zamknęła się ambitnie w so 
bie i kostnieje bez dopływu 
kulturalnego ciepła, 

Różnice te przejawiają się 
jaskrawo nawet zewnętrznie, 
na pierwszy rzut oka, choćby 
w ubiorze. Nie widać ich np 
w demokratycznej Szwajcari: 
gdzie właściciel wielkiego ma 
xazyniu i robotnik 


podczas którego Polska 


— Mówiłem żonie któregoś jale teraz nie może znaleźć ry- 
dnia, że pod domem Maitlandów |mu do „świątyni', Zaproponowa 
jest stara, nieużywana piwnica. |łem sennym głosem „dynię”, na 
Czy państwo tam zaglądali? co kopnął we drzwi i poszedł się 

Doznał zawodu, gdym mu po |położyć. 
wiedział, że tak. Raz jeszcze od 
wołał mnie od progu i rzekł: 

— Panna Joanna nie była po 
pocztę w czwartek, ale w piątek Spacer w parku, k 
zgłosiła się za nią siostrzenica !| Pogrzeb odbył się w ponie- 
odebrała dwa listy, jeden z Man |działek. Była to kosztowna pa- 
chesteru, drugi z Nowego Jorku. rada z. pochodniami, delegacja- 
— Dziękuję, — rzuciłem i wy- |mi, orkiestrami i powodizą kwia 
szedłem na cichą ulicę. tów, za której cenę można było 

Przeszedłem koło domu Mait nakarmić wszystkie głodne dzie 


landów, ale był zamknięty i nie- |ci w mieście. 
oświetlony. Ponieważ nie mo- 
gło być mowy o dalszych wywia 
dach, poszedłem na stację, na 
pociąg o dziesiątej i powróciłem 
do Manchesteru. Dowiedziałem 
się bardzo niewiele į nie zdawa- 
łem sobie sprawy, jakibym z te- 
jśo „niewiele'* mógł zrobić uży- 
|tek, Dlaczego Małgorzata po- 
|szła po pocztę ciotki Joanny, po |wiernie i z pożytkiem. Fred do- 
jej tajemniczem zniknięciu? I|dał pod nosem, że „z pożytkiem 
dlaczego stara Joanna prowadz: |dla siebie. 


ła potajemną korespondencję? Kiedy już było” po wszyst- 

W domu już wszyscy spali z |kiem, zabraliśmy Małgorzatę z 
wyjątkiem Freda, który biedził |sobą, do czasu uprzątnięcia do- 
się w swoim gabinecie, nie mo-|mu Flemingów. Samotność, w 
gac znaleźć rymu do „meczetu” |danych okolicznościach, byłaby 
Poradziłem mu, żeby „meczet! za |dla niej zabójcza. U nas przynaj 
mienił na „śwłątynię', to łatwiej |mniej dzieci odrywały ją bezu- 
znajdzie. O drugiej zapukał do |stannie od smutnych myśli, do- 
mnie ze wściekłością, mówiąc, |magając się, aby się z niemi ba- 
że zastosował się do mojej rady, |wiła, 


ROZDZIAŁ IV. 


Wśród tej wspaniałości Mał- 
gorzata poruszała się jak nie- 
przytomna, Na cmentarz poszła 
z Edytą, gdyż Letycja wymówi- 
ła się listownie brakiem senty- 
mentu dlą zmarłego, Muzyka 
grała przepięknie i wygłoszono 
szumną przemowę o zasługach 
patrjoty, który służył krajowi 


gromne różnice społeczne. Ma 


robotniczych, kupieckich, inte- 


Obliczenia szwedzkiego inżyniera. 


brudnęgo i wyrzucanego pa- 
pieru inżynier ów dochodzi do 
wniosku, że przeróbka tego pa 


pieru dałaby rocznie produxt 
wartości 2.700.000 koron 
szwtd/” th i przyniosłaby 10 
prc pitału, włożonego 


dpowiedniej fabry- 
„ającej około 100 10 


W DIR 
Ki, za 
totników. 

Ta nowa metoda pozwoli, 
prócz ;anvch rzeczy, wyra- 
biag z tego papieru różne tka- 
niny. których produkcja ontact 
się mimo zastosowania spzcial 
nych mas:yn, dzięki tau:o$<k 
surowca. 

Rozumie się, że tkaniny te 
byłybv myreynoware nairiż- 
niejszemi chemikaljami dla na- 
dania im dostatecznej trwaly 
ści i nieprzemakalności. 

Ciebawem jest, że taka 
przeróbka papieru może wpły 
jat nawet na 

gospodarkę leśną 
i choć częściowo uchronić 
drzewistan Szwecji przed Zaw 
gładą. 


Sio t 


Nieobyezajna Sztuka 


na scenie. 


„Czy chce pani bawić 
się ze mną?“ 


W ub. sezonie teatraln 
zdarzały się na gruncie berliń- 
skim często skandale teatralne, 
wywołane wystawieniem sztul 
ultra-lewicowych, lub 

też niemoralnych, 

Nowy sezon teatralny, który roz 
począł się juź na dobre i uświet- 
nit kilkoma udatnemi premjera- 
mi, znowu stoi pod znakiem głoś 
nego skandalu. Oto w teatrze 
„Trybuna” wystawiono nową 
sztukę p. t. „Czy chce pani ba- 
wić się ze mną?”. Część publicz 
ności zareagowała bardzo ostra 
przeciwko nieobyczajnej treści 
tej komedji tak, że artyści nie 
mogli grać dalej, a dyrektor na* 
próżno starał się uspokoić obus 
rzoną publiczność, Sztukę mus 
stano usunąć z repertuaru. 


MME "IP = Er 
ubrani są Sarda przyzwole 


cie 

i żaden nie ma powodu patrze« 
nia na drugiego zgóry. 

Różnice te znikną tem prg= 
dzej, im prędzej 

nie będzie takich, 
którzy mimo wytężonej i ucza 
ciwej pracy, nie przestają być 
ciągle parjasami, nie mogącr= 
mi dostosować się do pewne- 
go przeciętnego poziomu kultu 
ralnego społeczeństwa. Wyj- 
ście z zerowego punktu kultu= 
ralnego 
wymaga wydatków. 

Wielki procent robotników bę 
dzie mógł sobie na nie pozwo- 
lić. o ile wreszcie sprawa ra- 
cjonalnej polityki płac będzie 
przemyślana i wejdzie na dro». 
ge urzeczywistnienia. 


Tego samego dnia ->) więalea 
ła ię Butler, co o we 
Fredzie podejrzenie, 
zaprosiła ją wcześniej, a potem 
dopiero poprosiła go o pozwole* 
nie, ażdym razie, wróciw« 
szy z pogrzebu, zastaliśmy ją w 
domu. Na widok chudej 
i zapadniętych oczu nieszczęśli: 
wej kobiety, poprosiłem Edytę, 
żeby trzymała ją zdaleka od 
Małgorzaty, przynajmniej przez 
pierwszy dzień, 

Na szczęście pani Butler, wy 
czerpana podróżą, odrazu po- 
szła się położyć, Odżtókadi: 
łem wzrokiem jej szczupłą, Żae 
łobną postać w czarnej sukni I 
pomyślałem, że mogłaby służyć 
za symbol samotności i bezna« 
dziejności, 

Fred zamknął za nią drzwi ł 
zwrócił się twarzą do mnie i do 
Edyty. 

— Słuchaj, kochanie — rzekł 
do żony — sprowadzenie do we 
sołego, pogodnego domu takiego 
gościa jest dostatecznym powo- 

em do rozwodu, Nieprawdaż, 
Jack? 

— Ona jest chora —.odpo- 
wiedziała wojowniczo młoda ko 
bieta, — Jako moja kuzynka 
ma całkowite prawo do mojej 
sympatji. 

D. c. m 


"Oficerów" Rezerwy -w*dnlach 


Śtr. 4 


„Echa ze stolicy. 


„Zycie Warszawy w kilku wierszach. 


Rejestracje wszelkich typów 
pojazdów dawno już są ukończo 
ne, a mimo to jest rzeczą pew- 
ną, że kursuje po Warszawie je 
szcze spora liczba pojazdów, nie 
mających cechy rejestracji na 
rok 1929, 

Do niezarejestrowanych po- 
jazdów należy pewna liczba au- 
tobusów zarobkowych, samocho 
dów ciężarowych oraz... karawa 
nów, zarówno samochodowych 
jak i konnych, które dawniej się 


szczalnie w miarę ich rozwoju 
pochłaniać będą jeszcze znac 
ne sumy pieniędzy, 


Dwie z tych stacyj a miano- 
wicie przy ul. Pięknej pod Nr. 
21 i przy Zielnej pod 37, oddane 
będą do użytku w połowie przy 
szłego roku. W związku z tym 
abonenci, znajdujący się w ob- 
wodach tych stacyj, zostaną wy 
łączeni z centrali dotychczaso* 
wej i przyłączeni do stacyj auto- 


ps reiestrowały wcale, a w tym mątycznych, 
roku ich właściciele przepis ten 
zlekceważyli. Wydział przemy- KRATECZKI, 


słówy magistratu przystąpił o- 
becnie do kontroli i „wyławia- 
nia” niezarejestrówanych pojaz* 
dów. Za zaniedbanie rejestracji 
grożą surowe kary, do 1000 zł. 
grywa, lub 14 dni aresztu. 
ary te również mogą być na- 
kładane łącznie, Aby ich unik- 
nąć, należy zgłosić się czemprę- 
dzej w wydziale przemysłowym, 
który w takim wypadku žad- 
nych kar nie nakłada, 
La 5 ` 
Wobec zatargu powstałego 
między koncesjonarjuszem gim- 
nazjum rosyjskiego w Warsza- 
wie p. Gołubowskim, a ciał»m 
nauczycielskiem tej uczełni, ko- 
lonja rosyjska w Warszawie p'o- 
stanowiła nie udzieluć p. Gotu- 
bowskiemu swego poparcia i u- 
zyskała koncesję na prawo zało- 
żenia i prowadzenia nowego gim 
nazjum rosyjskiego w Warsza- 
wie. Koncesję taką ma otrzy- 
mać tów. pomocy uchodźcom ro 
syjskim, którego prezesem jest 
b. członek Dumy państwowej p. 
Leluchin, 


szym ze światów ma swój ko- 
nic (naturalnię prócz wodocią 
gów i asfaltu). Skończyło się te 
dy i lato i już ostatnie podrygi 
sloneczne łudzą nas swem cie- 
płem. Łodzianie wracają z let 
nisk, 

Łodzianki już się opalty. 
Skórki mają bronzowe i teraz 
pieczołowicie chronią je, aby 
opalenizna nie zeszła zbýt 
wcześnie, jest ona bowiem te- 
raz w modzie. 

Zresztą. nie o to chodzi. Ak 
cja dzisiejszej opowieści roz- 
grywa się 14 czerwca r. b. a 
więc dopiero u. progu lata. La- 
to na wsl jest mniej więcej mi- 
łe. lato jednak w Łodzi należy 
do jak najstraszliwszych kata 
klizmów, 

Jeśl! ludziom jest ciężko prze 
bywać w Łodzi latem, to cóż 
dopiero powiedzieć można o 
małych, zbiedzonych. kurkach 
które zamiast wyszukiwać 
ziarna po polach. dusić sie mu 
szą. Wraz z towarzyszkami nie 


Wycieczka oficerów rezerwy 
do Paryża. 


W zorganizowanej przez Zw.lleją z Poznania do Paryża o- 
raz z Paryża do Hawru I z Ha» 
wru do Gdyni statkiem wyno- 
szą kl, 
Ill — 550 złotych, > 

zaś kl. II — 650 zł. Na statku 
„Pologne” jest miejsc 220, wo- 
bec czego jedynie uczestnicy, 


Jak się dowiadujemy, w naj- 
bliższym czasie Warszawa otrzy 
ma człery aułomatyczne stacjż 
telefonów, Koszty budowy tych 
stacyj wynosić będą narazie 24 
miliony złótych, jednak przypu* 


od 4 do 17 listopada r. b. wycie- 
czee do Paryża udział wziąć 
mogą oficerowie rezerwy i ar- 
mji czynnej wraz z rodzinami, 
Kosztasprzewozu wraz z prze» 
jazdem i wyżywieniem. tj. ko- 


10ATESOEPAM ZY) IEF. Ip WANA 3 a à 
zgłaszający się wcześniej ko- 
REJESTRACJA MĘŻCZYZN |rzystać będą z przejazdu stat- 
ROCZNIKA 1911. kiem. Inni wrócą koleją: dopła- 


Jutro we wtorek, winni się 
zgłosić do rejestracji mężczyźni 
rocznika 1911, zamieszkali w o- 
brębie 3 komisarjatu policji o na bez żadnej dopłaty. 
żwiskach na tyt A b yi p. Paszporty wydawane 
oraz zamieszkali w obrębie 8 ko] beda indywidualnie 
misarjatu policji o nazwiskach|. „o >nością conajmniej miesią- 


na litery H, Ch, I, J, K, L, Ł, M. Gi. W drodze powrotnej korzy: 
słać a uczestnicy wycięcz- 

Dr. med. Różaner ki z 66 proc. ulgi z przejazdu z 
Specjalista chorób skórnych. wenery Gdyni. względnie Zbaszvnia do 
cznych | moczopłciowych miejsc zamieszkania. Kierow- 
Leczenie sztucznem słońcem gór. |nictwo wycieczki prosi o jak 
sklem. > zgłaszanie się ucze- 


ta do przejazdu Il klasy z Pa- 
ryża do Zbąszynia wvnosi 65 
zł, kl. II 


mi. NARUTOWICZA 9, tet 2808 |stników ze względu na ograni- 
Przyjmuje od 8—10 I od 5—% at p liczbę (250) orae pas 

5 syłanie wpisowero zł. do 
aa aj [Diara podrótyć* a Or SŁÓdŁ, 
ul. Andrzeja nr. 5. Prospekt wy 
cieczki znajduje się we wszy- 
stkich okręgach | kołach Zwłą- 
zku Oficerów Rezerwy Rzeczp. 
Połsktej. 


PO CO ŚPICIE na słomie, gdy od 5 
zl. tygodniowo to każdy może dostać 
Materace, otomańy, leżanki. tapczany 
i krzesła, Solidnie wykonane n tapl- 
cera Wajsa, ul. Sienkiewicza 18. 


„ECH O” 


Jazda bez latarni. 


Wypadek autobusowy w Radomsku. 


W Radomsku miał miejsce 


poważniejszych skutków, 


'|wypadek autobusowy, który na 
szczęście nie pociągnął za sobą |że autobus wywrócił się bokiem 
Wśród jadących 7 pasażerów 2 
zostało dość poważnie poranio- 


Autobus kursujący między 


Radomskiem a 
prowadził szofer Michał 


Przedborzem 
Szy- 


mański z Przedborza, Wskutek 
wichury obie latarnie przy auto 
busie zgasły, Obawiając się wy- 
padku wjechania w rów wsku: 
tek ciemności Szymański nagle 


na skręcie 
chciał zatrzymać autobus, 


to bywa. opowiem. 


ŚMIERĆ KUREK. 


We wspomnianym dniu 14 
czerwca r. b. w sklepie Szap- 
szy Wenberga, który poza cie 
lęciną, baraniną i wołowiną. 
sprzedawał drób żywy i btv 
(to zn. bity aż do śmierci). han 
del szędł Weinbergowi pod 
zdechłym kurczakiem. Dwa ra 
zy w ciągu dnia tego zjawił s'ę 
lekko kulejący piesek, zwabio- 
ny zapachem mięsa, poza tam 
przyszło sześciu żebraków, 
których obdarzono klątwami 
z powodu chwilowego braku 
innej jałmużny i na tem ko- 
niec. Klienta ani na lekarstwo 

A w komórce obok sklepu 
zamknięte w klatce oczekiwa 
ly nabywców 30 kurek i kilka 
kogutków. fłumory tych m- 
łych stworzeń były mocno 
kiepskie. O ilircie nie było mo 
wy. Kogutki siedziały skulone 
w kącie, milcząc smętnie, a 
kurki w tęsknem oczekiwaniu 
koguciego pienia miłości, zwie 
siły me!lancholijnie łebki. Kur- 
kom było gorąco. Weinberg 
nie pomyślał, że kurkom trze- 
ba dać ziarna. wody i powię= 
trza. a kurki czekały nadarem 
nie, Wreszcię kilkunastu kur- 
kom to bezcelowe oczekiwa- 
mie znudziło się'ł żeby zrobić 
swemu prawemu właścicielo- 
wi na złość — wzięły i zdę- 
chły. Tych złych kurek, które 
mię chciały czekać na nóż rze- 
źnika było jedenaście. 


DOBRY KUPIEC. 


Weinberz jest kupcem spryt 
nym I wykwalifikowanym. Zd 
chłe kurki nie przedstawiały 
dla niego żadnej wartości. wy 
szukał więc na nie nabywcę. 
Skomunikował się więc w rej 
sprawie ze swym kolegą po ia 
chu, Ajzykiem Herszkornęm 
który miał sklep przy ulicy 
Zgierskiej 32. 

— Słuchaj Ajzvk. ja mam 
dla ciebie złoty interes. 

— Nu? 

— Ja potrzebuję sprzedać 
ci tanio. co znaczy tanio? -— 
za darmo! — całe jedenaście 
kurek. 

— Nu? 

— Co znaczy nu? Te kurki 
są całkiem dobre. une są bar- 
dzo ładne i śliczne kurki. tylko 
uny nie są już zupełnie żywe. 

— Nu? 

— Une potrzebowały sobie 


za wsią Kodrąb 


zdechnąć. Ale une by i 


Zatrzymanie jednak było tak 
niefortunne, 


nych których natychmiast prze- 
wieziono na kurację do szpitala 


w Radomsku. 


Dochodzenie w tej sprawie 


rowadzi posterunek policii w 


.odrąbie, 
—X 


Jedenaście trupów na wózku.. 


Niesamowity transport na ulicy. 


Wszystko na tym najlep-|doli w ciasnym kurniku. A jak. 


tak przecież zdechły pod no- 
żem. to co za różnice. Ja je to- 
bie sprzedam za pół normalnej 
ceny. 

Interes został ubity. Hersz- 
korn jeszcze parę razy mruk- 
nat „nu? | dwa razy „ny. ny“ 
poczem załadował jedenaście 
kurek na wózek I powiózł je 
do domu. Nieszczęściem jed- 
nak po drodze zatrzymał wo 
posterunkowy p. p. Józef Ka- 
sprzak. który zobaczywszy 
transport 

zdechłych kur, 
opisał rzecz całą w protokóle. 

Na skutek tego protokółu 
sprawa znalazła się w dniu 
onegdajszym w Sądzie (irodz 
kim. Herszkorn umiejętnie se 
tłumaczył | winę starał Się 
zrzucić na Welnberga. który 
jednakże wyszedł ze sprawy 
cało, gdyż nikt go nie złanał 
przy transportowaniu zde- 
chłych kur. Po rozpatrzeniu 
Sprawy sędzia Bourdo skasał 
Abvka Herszkorna na 20 zło- 
tych grzywny z zamianą na 4 
dni aresztu. 

Jerzy Krzecki 


W tam'ny a konieczność państwa, 


Zniesienie c 


byłoby podważeniem 


Najwybitniejsj uczłtni polscy 
zgodnym chórem twierdzą, że 
owoce południowe — ze wzzlę 
du na obfita zawartość witamin 
stanowią  plerwszorzędną 
wartość w naszem odżywianiu 
codziennem. 

Owoce te jednak wobec wy- 
sokich cen sa niedostepne na- 
wet dla średniozamożnej rodzi- 
ny, 

O tem wie każdy. 

Dla rzadu nie jest to sprawa 
iednak tak łatwa. 

Na witaminy. zwłaszcza im- 
nortowane., patrzy on ze stano- 
wiska 

bilansu handlowego 
i traktatów handlowych z pań- 
stwami. 

Zniesienie cła na owoce bez 
należytego uwzględnienia obu 
tych czynników — to zbrodnia 
przeciw państwu Í jego obvwa- 
telom. 

Uwzględniając życzenia spo- 
łeczeństwa. rząd może znacz- 
nie obniżyć cła na owoce. wol- 
no mu fednak to uczvnić dopie- 


2 „ (wiem. był wysokim, wysmuk- 
Siostry bliźniaczki. 


tym blondvnem, a Artur wprost 
Aahe. zj e p a 
owy- brunetem. Było wyraź- 
John Hawding i Artur Mac |ną żę jedna z sióstr bliżniaczek 
Bean byli od najwcześniej-|_' 5 ile miały gust jednakowy 
szego dzieciństwa wiernymi, |__ nie mogła być zadowolona 
nierozłączonymi przyjaciółmi. |; powierzchowności małżonka. 
0 s? IŁ razem SDĘ-| Ten logiczny wniosek zro- 
zili wiek szkolny, razem po- ć 
dróżwwalł bo świecie; w TOW? dził się niema] jednocześnie w 
nych częściach razem założył 
pewne przedsiębiorstwo, a 


umyśle obu przyjaciół. 
wkońcu — na uwieńczenie zgo 


Pewnego dnia, gdy znaleźli 

się sami. ponieważ panie wys2z- 
dy całego życia, jednego dnia 
wzięli ślub z dwiema siostrami 


ty razem po sprawunki. zwie- 
bliźniaczkami. 


rzyłl się sobie wzajem ze 
swych myśli. 
Wydało się im, że w ten spo 
sób najlepiej ochronią od trosk 


Pierwszy zaczął John: 
— Jesteśmy tak przywiązani 
tchmur swoją dawną przyjaźń. 
' istotnie; obie pary małżeń- 


do siebie, jak bracia. a przyjażń 
skie w ciągu pierwszego roku 


nasza jest trwała. Przyznasz je 
pędziły obok siebie życie pełne 


dnak, Arturze, że różnimy Się 
fizycznie, a nawet pod tym 
najpiękniejszej harmonii, Miesz 
kali w tym samym domu. zasia 


względem stanowimy wyraźne 
dali przy wspólnym stole i ni- 


przeciwieństwa. 
gdy Żadna sprzeczka nie zamą- 


Artur rzekł z flezmą: 
— Wiem, jaki wniosek stąd 
cita ich pozodnego Życia. 
Obie siostry były tak podob- 


wyprowadzić pragniesz. Wo- 

bec tego. że żony nasze mają te 
same upodobania. jeden z nas. 

ne dò siebie, że tylko bardzojz pewnością, jest mniej kocha- 

wprawnę oko odróżnić je mo-lny. niż drugi. 

kla' Nie można była powiedziać 


CHARLES PETTIT. ego o ich mężach. John. bo- 
Na to John westchnął; 


— Zawsze myślałem. że mo 
ja droga Mary poświęciła się 
dla siostry. Wolałaby z pewno 
ścią ciebie. Arturze! ` 

— Przepraszam! Chciałem 
właśnie nadmienić to samo % 
stosunku do mojej czarującej 
Dorothy. Przypuszczam. że nie 
czuje się zupełnie szczęśliwa 
ze mną! 

— To. co mówisz. jest dziw- 
ne! 

— Jak i to. co sam powiedzia 
leš — odparł Artur. 

| poczuł. że po raz pierwszy 
w Życiu coś jak cień zarysowu 
je się pomiędzy nim a dawnym 
towarzyszem. 


Przez chwil kilka przygląda- | 


li się sobie w milczeniu, bada- 
iąc wzajem rysv swoje tak ba- 
cznie. jak nigdy dotąd. Istotnie, 
trudno bvło o wiekszy kontrast 
pomiędzy dwoma ludźmi. 

John zaczał znowu energiez- 
nie: 

— W każdym razie chcę t 
sprawę wyświetlić. Jeśli się 
znodzisz. wystawimy swe żo- 
ny na próbę. 

— W jaki sposób? 

— W jak najprostszy. Powie 
my im żeśmy odebrali wiado: 


mość. wzywającą nas do Indyj 
w ważnej sprawie naszej firmy 
Udamv. że wvieźdżamy. I wów 
czas zobaczymy, która z nich 
Dorothy czv Marv. bedzie bar- 
dziej zmartwiona. 

— Doskonale! — rzekł Ar- 
tur. == Dobra mvśl i zgadzam 
się na wszystko. 

Gdy bliźniaczki powróciły do 

domu. małżonkowie ich z po- 
ważna miną oznajmili im o no- 
winie.  viadą na cały rok a 
co najuorsze. nie beda nawet 
mogli odłożyć wvfazdu na czas 
po świętach Bożego Narodze- 
nia, choć było do nich już nie- 
daleko. 
— A więc, John. nie będziesz 
tutaj na Gwiazdkę — rzekła 
Marv w miarę zmartwiona. — 
To już szczyt wszystkiego. 

Niemal jednocześnie Dorothy 
wvpowiedziała tę samą uwage, 
tvm samym prawie tonem. 

Próba nie zapowiadała się po 


ę|mvyślnie. John z Arturem zamłe 


nili rozczarowane spojrzenia, 
lecz trwali w swem postanowie 
niu, 

Siostry spakowały rzeczy 
meżów z tą samą zrezygnoawa- 


ną miną, a odprowadziwszy ma 


Z Piotrkowa donoszą: 


parę dni zaczęły niknąć nagle 


sprawców nie można było od- 
szukać. Kolejno zaczęli się zgła 


nak Blumsztajn skarżył się na 
stratę butów , 

na sumę 2.600 złotych. 
Wójcikowski na obranie jego 
kuźni z różhych narzędzi rze- 
mieślniczych, Chil Frajman na 
radzież towarów kolonialnych 
wartości 2.800 zł. i wreszcie 
Dawid Błogier człowiek błogi 
płakał w komisariacie z powo- 
du kradzieży gotowizny w su- 
mie 300 zł. z szuflady biurka z 
kantoru. 

Policja postanowiła wykryć 
tajemniczych mistrzów wvtry- 
cha i łomu i zabrała sie bardzo 
energicznie do dzieła, Idąc po 
nitce do kłębka gdy już miała 
dokładne dane. dokonała rewi- 
zii u Abrama Rozenberga w Do 
broszvcach. gdzie znalazła róż 
ne towary kolonialne. pochodzą 
ce z kradzieży u Frajmana, da- 
lej dokołąna również rewizji u 
Więdora Rozenberga. gdzie zna 
lazła worek pieprzu. także kra- 
dzionewo oraz u Fstrajchów w 
Częstochowie. Wiedor tłuma- 
czył się gesto. że pieprz ten 
przyniósł do niego niejaki Jan- 


jkiel Cvncynatus, 


Badany Cvncvnatus oświad- 
czył. żę pieprz ten skradł Ro- 
zenberz. a nastepnie zmienił ze 
znanie | powiedział. że kradzie 
ży dokonał niejaki Matuszczak 
I Garczyński patentowani przez 
wlele sądów złodzieje radom- 
skowscy. Pierwszy bowlem z 
nich Stasio Matuszczak siedział 
luż w kryminale 

4 Inta 4 R miesiecy, 


ła na' owoce 
bilansu handlowego. 


ro wtedy, kiedy za ulgi celne 
otrzyma w traktacie handlo- 
wym 

odpowiednia rekompensatę 
pd zainteresowanego państwa. 

Stosulac taką politykę rząd z 
czasem może znieść całkowicie 
cło na owoce zagraniczne. 

To iednak wymaga 

dłuższego czasu. 

Nawoływania niektórych or- 
ganów prasy o natychmiastowe 
zniesienie cła na owoce — jest 
ciasnem. prowincionalnem ule- 
ciem sprawy i nieliczeniem się 
z całokształtem interesów gos- 
padarczvch państwa. 

Modne opieranie sie dziś na 
przykładzie Niemców. którzy 
wprowadzili wielkie ulgi celne 
w dziedzinie owoców — wyma 
wą dokładniejszego oświetlenia 
Sprawy. 

Niemcy bowiem zanim przed 
siewzieli rewizję owocowej po- 
litvki celnej — 

uzyskali wielkie ulgi 
traktowane dla swego ekspor- 
tu 


ich na dworzec. żegnały rusza- 
jącv pociag jednakowym ru- 
chem reki. 

Obai przyjaciele postanowili 
w drodze nie przedłużać podró 
ży poza granice Francji i po- 
wrócić po iakimś czasie. pozo- 
rując powrót depeszą. odwołu- 
iaca konieczność dalszej podró 
żv. Powitalna radość miała zo- 
stać sprawdzianem uczuć mał- 
żonek. 

W dwa tygodnie później ©- 
bai wracali do domu. 

Przybvwszyv na miefsce zo- 
stawili bacaż na stacji i piecho- 
tą udali się do Siebie. by trafić 
na obiad. 

Było ciemno na dworze, lecz 
okiennice nie były jeszcze zam 
knięte. 

John 1 Artur zobaczyli przez 
okno stół nakryty na cztery o- 
soby. Bvły to. naprawdę. kobie 
tv obdarzone niezwykłą intui- 
cją. zdawały się przeczuwać 
ich powrót. 

Gdy wybiła ósma Mary I Do 
rothy ukazały Sie na progu ja- 
dalni. Punktualność była zaw- 
sze ich wvbitną cechą. 

Na nieszczeście nie były sa- 
"Towarzyszyli in dwaj 


Zdziwiły się niezmiernie wła 
dze bezpieczeństwa w Radom- 
sku, gdy w mieście tem od 5-go 
grudnia ub. roku począwszy co 


z rozmaitych zamkniętych loka 
li handlowych różne rzeczy. a 


szać do policji ze skargami: l- 
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Tajemnicza szaj) mistrzów 


wytrycha i łomu. 
Plaga małego miasteczka. 


a Wicuś (iarczyński ma w swój 
jem życiu 11 odsiedzianych laif 
więzienia. 

Badano sprawę dalej i d 
pierwszej grupy oskarżonycji 
dołączono jeszcze Fajglę ES- 
trajch, Jakuba Estrajch, Ajzyk 
Brauna i Leijzora  Boigelman 
jako paserów mieszkających W 
Częstochowie. 

Sporządzono akt oskarżenia 
ubiegłej środy całe to zacnę t 
warzystwo zasiadło w piotr 
kowskim Sądzie Okręgowym 
na ławie oskarżonych. 

Rezultatem przeprowadzonej 
rozprawy głównej iest następ 
jący wyrok: Matuszczak i (ja 
czyński skazani zostali na 5 la 
ciężkiego wiązienia z pozbawi 
niem praw. Jankiel Cyncyna 
na 2 lata więzienia, Abram i 
gdor Rozenberzowie z Radom 
ska i Abram Rozenberg z D 
broszvna po 6 miesięcy wi 
zienia. Fajgę Estrajch na 3 mi 
siące więzienia, Braun na : 
zł. grzywny, albo 2 miesią 
więzienia. Bojęelmann na 
zł. grzywny albo 6 tvgodni w 
zienia. Jakóba Estrajcha 

uniewianiono. 

Wszystkim skazanym. któ: 
rzy siedzieli do sądu w więzie 
niu zaliczono areszt śledczy. 


Chcesz władać 
płynnie angielskim 


zapisz się na kur 
wY. M. C. A. 


Polska Y.MCA, w Łod 
od początku swego istnienia w 
naszem mieście prowadzi rok 
rocznie w godzinach wieczoro 
wych kursy językowe i zawodo 
we dokształcające. W bieżąc 
roku szkolnym zostaną urucho 
mione kursy języków: angiel 
skiego, niemieckiego 1 francu 
skiego na trzech stopniach nau 
czania (niższy, średni i wyższy 
oraz kursy zawodowe: budowiał 
ny niższy, budowlany wyższy 


Trzyletnia 'Szkóła  Majstrówi 
Budowalnych, istniejąca już od 
roku ubiegłego. 

Początek wszystkich kur 


sów nastąpi w nadchodząca 
środę t. j. 18 b, m, a Szkoły! 
Majstrów Budowlanych 


dniem 1-go listopada, 


Powrócił 


olca Cegielniana 43 tel 41-32 
Snecłalista chorób <kórnvch wene* 
'vcznvch | moczantciowych Waświć 

tlanie lamna kwarcowa 
Przytmuie 3d endy £—10 ' nd 5—% 
(Wa pań od 3-8 oddziel poczekalni 


NA SZOSIE Sieradzkiej znalęziow 
czapki odebrać można Rzęowska 32 
(joszczyński od godz. 12 — 2 po poł, 


Właśnie ostatniemi czasy 
rząd polski znacznie obniży. 
cło na winogrona w handlu z R 
munią. uzyskując wzamian pe- 
wien wyrównawczy ekwiwa- 
lent taryfowo - kolejowy. 

Winogron teraz w Polsce jes 
w bród. 


dżentelmeni. zresztą niesłycha- 
nie correct. Zajęli miejsca nieo- 
becnych. ; 

Nieco wzruszeni John į Ar- 
tur bacznie przyzłądał się swo 
im zastępcom. 

Na pierwszy rzut oka trudno 
było odróżnić jednego od dru- 
giero tay byli podobni do sie- 
bie: dwal bracia napewno. u 
może nawet hracia bliźniaki. 

A jednak nie byli ani jasno- 
włosi. ani wyvsmukli, jak John: 
ani też ciemnowłosi | przysadzi 
ści, jak Artur.. bvl poprostu 
średniezo wzrostu 1 mieli wło- 
sy pieknego. rudawego. anglo- 
saskiego odcienia. 

zo zawważywszy John mruk 
nąt: 

— Nie pomylifiśmy się. Żory 
nasze mają zawsze gusty jed- 
nakowe. 

A Artur dodał tonem. który 
pomimo wszystko zdradzał tro 
chę rozczarowania: 

— Mój drogi przyjacielu, po- 
zostaje nam jedna pociecha: je- 
dnocześnie podamy się o roz- 
wód i jednego dnia go otrzy- 


mamy. 
Tłum. L. M. 


Sloldrski, radjotechniczny orat - 


Dr.med. H. LUBICZ ` 
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NA ZIELONEJ TRAWIE, A NIE PRZY ZIELONYM $T 


Ł.K.S. z niedzieli na niedzielę 
PODWYŻSZA LICZBĘ ZDOBYTYCH PUNKTÓW. 


Przyrzekłem w ubiegłym ty 
godniu, że coś napiszę po mc- 
czu Turyści — ŁKS. Trochę 
ciężko po ostatnich rewela- 
cjąch na temat Ligi, Mili wywo 
łać nowe dreszczyki. Mecz Tu 
ryści — ŁKS. był sensacją Ło 
dzi, należałoby teraz coś po- 
dać sensacyjnego, a tu jak ra 
złość niema nic takiego co by 
mogło Was zainteresować. Nie 
ma tylko dla tego, że 

ŁKS. wygrał. 
Mówiono że niby ŁKS-iacy tak 
mocno szykują się na Tury- 
stów, że wszystkie laski ze 
sklepów łódzkich zostały wy- 
kupione. że z p. Pietschem be- 
dzie źle. że p. Danzygier do Ło 
dzi na zawody specjalnie nie 
przybył z Warszawy, że pre- 
zes Kl. Turystów i prezes Ł. 
K. S. wyjechali do Warszawy 
że będzie na zawodach „św:ę- 
ta wojna“ — tymczasem jak 
się okazało trwał tylko wielki 
spokój i to tylko dlatego. że 
Czerwoni wygrali 2:0. Dobrze 
więc silę stało gdyż inaczej 
musiałbym pisać bardzo wiele. 
a tak wystarczy stwierdzić 
fakt zwycięstwa ŁKS.. które 
nawet przypadło zasłużenie 
Czerwonym.Atmosfera natęże 
nia więcej uwidoczniła się 
przed meczem. niż w czasie 


Wrześniowy ruch na boiskach. 


Wczorajszee mecze. 


Turyści I B. — 


Turyści Ib — Union 2:1 (0:1). 

TUR — Concordia (Piotr- 
ków) 5:3 (8:1). Zawody o mi- 
strzostwo klasy B. Zasłużore 
zwycięstwo drużyny robotni- 


u 


5:0 | 


Słowacki — Kolejowy 


(2:0). Mistrzostwo. klasy- Oe Zaj 
służony sukkes: leadera. 
Kadimah — Bieg 1:1 (1:0). |siężnik i Szajniak. 


Zawody towarzyskie. Znacz'a 


przewaga drużyny żydowskiejiC. ŻKGS. II 
która zasłużyła na zwycięstwo |Orlę — Ognisko 4:3: 


< różnicą 
kilku bramek. 


ŁKS. UI — Turyści II 1:1,|Miejsce Klub 


Zawody o mistrzostwo klasy ©| i. ŁTSG. 20 101:24 31|na naradę i po długiej ożywio- 

«czerw. Gra równorzędna, 2. Orkan 20 49:35 27|nej dyskusii. Amii ath do 
Geyer — Kraft 5:0. Zawody | 3. Widzew 19 50:30 26|późna w nocy — postanowił je- 

towarzyskie przyniosły zastu | 4. ŁKS. 19 40:28 23 |dnogłośnie 

żone zwycięstwo drużynie Ce| 5. Turyści Ib 19 48:60 19 podać sle do dymisji, 

vera. 6. WKS. 19 48:42 18| Jak słychać cała sprawa znaj 
Pabianice. Hasmonea (Łódź) | 7. Union 19 55:53 ([6|dzie się na porządku dziennym 

—Makkabi 9:1. Sukces łódzkie | 8. Hakoah 20 31:51 15] walnego zgromadzenia. które 

gô zespołu. 9. Sokół 20 43:74. 14 | odbędzie się dnia 5 | 6 paździer- 
Hakoah I — Burza I 1:1]10. Burza 20 34:48 13|nika r. b.. 

(1:0). Mistrzostwo klasy A IIIPTC. 19 28:76 9| Nad sportem piłkarskim za- 


Nadal na trzeciem miejscu. 


ligowa. 


Tabela 


Pl 
> organizacyjnych tej Instytucji. 
Ed Š i Proiektv te istnieja do dziś 
| dnia. mimo oficjalnych zaprze- 
1 Warta 18 | 11 2 5 |47:28| 24 |czeń ze strony tvch czy in- 
2 Wisła 18 | 10 | 3 | 5 /49%:35) 23 |nvch klubów — że nie one są 
3 ŁK S$. 19 9 5 5 |35:36| 23 |ich autorami. 
4 Legia 18 9 3 6 |33:26, 21 Dziś znajdowanie się w Li- 
5 Garbarnia 17 8 4 5 40:36 20 |dze. to „.być albo nie być* klu- 
6 Cracovia 17 % 5 5 (36:23) 19 |bu. 
7 Czarni 17 6 4 7 150:43| 16 Siegniimy mvślą wstecz... — 
8 Polonia 17 6 4 7 [34:38] 16 |Cóż sie stało z takiemi klubami 
9 Warszawianka 18 4 1 7 129:38] 15 |iak Toruński Klub Sportowy 
10 Ruch 16 5 4 7 |24:33| 15 |czv Hasmonea. 
li Turyśc! 16 5 2 9 |21:41] 12 Ongi to potężne sekcje pił- 
12 LFC 18 4 5 9 |23:36| 11 |karskie dziś wegetuiące — 
13 Pogoń 17 4 2 11 28:36] 10 zadłużone Do uszy, 


pierwszej połowie, niby źle, 

lale z rozmysłem. Zwyciężyli. 

Pokazali, że tych co walczą z 

nimi przy zielonym stoliku 
nie boją się. 

W pierwszej połowie nic 
nie zdobyli. Za to w drugiej aż 
2 bramki. Jedną strzelił Feja. 
drugą Tadeusiewicz. Rzut kar 
Iny strzelany przez Stolenwer 
|ka przed tem nie przyniósł | 
bramki. Wyrzucenie dwóch 


rozgrywki. „Kibice** musieli 0- 
panować swoje nerwy, gdyż 
je opanował sędzia. iwizdał 
Sędzia, gwizdali j oni. Nie czy- 
nił tego, nie robili hec i ci z za 
lerji i z trybun. Więcej przy- 
znać należy miała do mówie- 
nia trybuna. ) 

Przyszedłem na mecz na ja 
kieś 15 minut przed zawodami. 
Staje przy szatni. Z miejsca do 
padają mnie ci co nam krew | 
psują, a więc Jasiński, Cyll, Fe 
ja i cały szereg innych. Ba- 
idam sytuację. humoru graczy ! 
to wszystko co jest w decydu- 
jącej chwili najważniejsze. 
Wszystko w należytym po- 
rządku. Wygramy  zapowia- 
dam. — Wi — to się — odpo- 
wiadają. — Musimy, przecież 
to mecz o tytuł mistrza Łodzi 
który nie damy sobie wyrwać. 
— Jakto pytam, przecież wam | 


nie pozwalają na 


„Echo“ podało krótką wiado- 
mość o ustąpieniu ścisłego za- 
rządu Ligi P. Z. P. N. W skład 


nie zależy tak mocno jak Tury |+ego zarządu. jak wiadomo, 
jstom na zwycięstwie. — To wchodzą: prezćs — major Íz- 
nie. dla nas są Turyści waż: | qępski, wiceprezesi — red. Las 


niejsi. niż wszystkie czołowe 
zespoły. | dotrzymali słowa. 
Patrzyłem jak wyszli na. bni- 
$ko w czerwonych koszulkach 
uśmiechnięci i pewni siebie Bi 
ła od nich wola zwycięstwa. 
Zaczęli. Wtłoczyli w grę swą 
taktyke w decydujących chw: 
lach stosowaną. Zagrali w 


kowski. kpt. Gross i dr. Matu- 
szęcki — przewodniczący Wy- 
działu gier i dyscypliny oraz 
pp.: kpt, Patryka i Danziger. 

Wiadomość ta wywołała sen 
sację wśród sfer piłkarskich. 

Ten. kto śledził stosunki. pa- 
nujące w Lidze, zauważyć 
mógł. że od pewnego czasu ža- 
rvsował się ferment wśród sze- 
regu 

klubów ligowych, 
niezadowolonych z polityki za- 
rządu z decyzji wydziału gier 
i dyscypliny, dalej z kierowania 
zawodami przez poszczegól- 
nych sędziów i t. d. 

Wytworzyło to taką sytuację 
że niektóre kluby zasypywały 
wydział gier i dyscypliny oraz 
zarząd Ligi — stosami protes- 
tów, przyczem powstały nawet 
nieprawdopodobne zgoła pro- 
iekty, zgłoszone na walne zgro 
madzenie o całkowite unieważ- 
niemie tegorocznych rozgrywehk 
o mistrzostwo. — A. wszystko 
gwoli utrzymania się za wszel- 
ka cenę w Lidze. 

Wytworzona w ten sposób 
Sytuacja postawiła w niezwy- 
kle trudne położenie ścisły za- 
rząd Ligi. 

To też zarząd ten zebrał się 


Union 2:1 (0:1). 


okręgu łódzkiego. Bramkę dla 
Hakoahu zdobył Steinbok, diaj 
Burzy wyrównanie padło z za 
mieszania. 

Tomaszów. Kadimah (Łódź) 
- Legja 2:1. Zasłużone zwy- 
cięstwo 

„. „drużyny łódzkiej, 

dla której *bratnki zdobyli: Mo 


Kalisz. Mistrzostwo klasy 


— Jutrzenka 5:2. 


TABELKA KLASY A. 
Gier. Stos. br. 


wisłą nowa burza... 

Rzecz nie jest tak prosta do 
zlikwidowania. jakby się napo- 
zór zdawało. Ą 

Od chwili powstania Ligi sły 
szy się ciagle o prolektach re- 


Nastroje wóród K 


graczy z boiska też nic nie po 

mogło. Mecz zakończył się 
zwycięstwem ŁKS. 

w stosunku 2:0 i tytuł mistrza 


Łodzi... gotowy. Wiwatom ate | 


było końca. Nic dziwnego 
przecież zwyciężył pupil Ło- 
dzi. Ci co ich nie lubią, będą 
musieli w przyszłości chodzić 
na mecze klasy A. 

W.K. 


X 


mbó owy 


normalną pracę. 


Wady obecnego systemu rozgrywek. 


T. K. S. jakby znikł z hory- 
zontu. Gracze rozlecieli się — 
skaperowani przez inne kluby. 

To też gdy się głębiej wnik- 
nie w przyczyny fermentu w 
klubach ligowych — nikt się 
zbytnio nie zdziwi, że te czy in- 
ne kluby — nad których głowa 
mi zawisła groźba spadku do 
kl, A — starają się wszelkiemi 
siłami utrzymać w Lidze, ma- 
jąc nóż na gardle... dopuszczają 
się wszelkiego rodzaju krucz- 
ków, dążąc nawet do całkowi- 
tego unieważnienia tegorócz- 
nych mistrzostw. 

Są to rzecz prosta stosunki 
anormalne. Nie można wygry- 
wać mistrzostw przy zielonym 
stoliku — trzeba na nie żapra- 
cować i to 

nieraz w pocie czoła. 

Musi tkwić gdzieś przyczy= 
na tych anormalnych stosun= 
ków. 

Naszem zdaniem tkwi ona w 
ogólnym systemie orzanizacyj- 
nym rozgrywek. 

Gdy się pomówi z przedsta- 
wicielami klubów A czy B-kla- 
sowych. to poprostu 


fatalne stosunki finansowe, „ 


żeli tak dalej będzie — mówią 


— to nie wytrzymamy”. 


przykro | 
się robi — tyle tam narzekań ha 


Str. 5 


Sukcesy drużyn 


w rozgrywkach ligowych. 


Ostatnie wyniki wyjaśniły 
nieco skomplikowaną sytuację 
|w tabeli ligowej, Wyjaśnienie to 
polega jadnak na tem, iż każdy 
|mecz może przynieść teraz waż 
ką decyzję nietylko o zdobyciu 
mistrza Ligi, ale także j o 

spadku do kl, A, 


Wystarczy spojrzeć choćby 


|w tabeli ligowej. Okazuje się, iż 
|sześć klubów ma różnie dobre 
niemal szanse na zdobycie za. 
szczytnego tytułu mistrza Polsk: 
Ww każdym razie najbliższa nie- 
|dziela a z nią najsensacyjniej- 
|szy mecz z pośród wszystkich 
spotkań w Śro Cracovia — 
Wisła, zdecyduje już bezwzglę. 
dnie o tem, który z krakowskich 
klubów może się kusić o zdoby* 
cie najważnieiszej godności 
w polskiem piłkarstwie, 

Z drużyn, którym grozi spadek 
do kl. A., w najgorszej sytuacji 
(iest lwowska Pogoń, aczkolwiek 
i los Turystów, IFC, Ruchu i 
Warszawianki nie jest do poza- 
zdroszczenia. 

każdym razie niedziela 15 
września nie była niełaskawą 
jdla drużyn stołecznych. Wygra 
na Warszawianki nad Pogonią 
może ją łatwo wyratować z za- 
|grożonej pozycji, a zwycięstwo 
Legii nad leaderem Ligi Wartą 
zapewnia i drużynie wojsko- 
wych uzyskanie poważnych 
szans do pretendowania do ty- 
|tułu mistrzowskiego, Reszta me 
czów to same „derby* lokalne 
zakończyły się mniej więcej spo- 
|dziewanemi rezultatami, 


CRACOVIA — GARBARNIA 
2;2 (2:1), 

Drugie, obok meczu Cracovji 
z Wisłą, najciekawsze zawody 
lokalne zgromadziły bardzo licz- 
ną publiczność około 5000 osób. 
Przebieg zawodów był niezwy* 
kle ciekawy, 

Cracovia wystąpiła w skła- 
|dzie osłabionym brakiem Kubiń- 
|skiego, zastąpionego przez Wój- 
cika, Garbarnia zaś w komple- 
cie, Silny wiatr sprzyja zaraz w 
pierwszych pociągnięciach ak- 
cjom białoczerwonych, którzy 
energicznie atakują, W 5 min. 
obrońca Garbarni brońi ręką ne 
polu karńem, sędzia dyktuje je 


dnak zbyt pochopnie rzut karny 


(ręka nastrzelona), który Kozok 


I mają racie klubyA-klasowe |strzela w słupek, piłka odbija 


wskutek zajęcia 
pią 

poprostu „nędzę* 
tweretują nie mając żadnych 
widoków na przyszłość. 

Jakże temu zaradzić? 

W stołecznvch kołach piłkar- 
skich powstała bardzo szczęśli- 
wa — naszem zdaniem — myśl 
reorganizacji svstemu rozery= 
wek mistrzowskich kl. A w tym 
duchu. abv stworzyć silna kla- 
sę A złóżoną z zespołów w tych 
okrezach.. w których obecnie 
mamy drużyny ligowe, a wiec: 
w Warszawie, Lwowie, Krako- 
wje, Q. Slasku. Poznaniu. 

Do tei silnef kl, A w każdym 


terminów |się odeń i 
przez drużyny ligowe — cier- 


idzie w aut, 

Białoczerwoni są dalej stro- 
ną acaąca i przewagę Ich u- 
wieńcza bramka strzelona je- 
dnym strzałem przez Kozoka. 
Teraz następuje pewien okreś 
silnej przewagi Garbarni, która 
atakuje niezwykle energicznie, 
Cały szereg jednak sytuacyj pod 
bramkowych likwiduje w ostat- 
niej chwili szczęśliwie Malczyk, 
bądź też napastnicy Garbarni 
na kilka kroków przed bramką 
„pudłują”, Wyrównanie jednak 
wisiało na włosku, przyszło też 
oko wkońcu z lekkiego strzału 
Pazurka, który wykorzystał 
błędny wybieg Malczyka. Po 


okregu weszłvby 4 najsilniejsze [tym chwilowym sukcesie Gar- 


zespoły -Aklasowe i one mie- 
dzy soba rozeerałyby mistrzo: 
stwo okręzowe, a później mię: 
dzvokrecowe. 

lad sprawa ta powinny ste 
natychmiast zastanowić P. Z. 
P. N. I Liga. 

Stosunki. panujące obecnie w 
piłkarstwie, wymagają 

gruntownego przemyślenia 
a reoreanizacia systemu roz- 
ervwek odnowiedniei reformy. 

Mamy nadzicie. że instvtucje 
te pomyślą o tvch bołaczkach Í 
zaradzą złemu ku ogólnemu za- 
dowoleniu. 


— X — 


R A S E E 


Radjo-kącik. 
Poniedzialek 16-g0 września. 


Warszawa 1411 m. — 13.00 
munikaty; 16.15 Przegląd komunikac 
Kącik artystyczny Lisi S. G; 


ne; 17.25 Odczyt z cyklu org. przez 


i O. P, p. t. „Katalogowanie księgozbiorów bi- 
bljotecznych”, wygł. p. Janina Filipkowska Szeui 
plińska; 17.50 Ostatnie nowiny z wystawy; 1809 
Muzyka lękka z „Gastronomji* — orkiestra „Zło 
Pawła Schwarzmana; 


ta Lira", pod kier. 
Rozmaitości; 19.25 Komunikaty; 19.56 
su i odczytanie programu ma dzień 
20.00 Lekcja francuskiego — lektor 


auigny; 20.30 Koncert międzynarodowy. Transm' 
sja z Budapesztu dð Warszawy, Wiednia, Ber- 
lima, Pragi | Zszrzebia, w wykonaniu orkistry 
Filharmonii budapeszłeńskiej, pod dyr. M. Erno 
Dohranyiego. W programie: Rela Bartok — I 
sta, Frno Dohmany! — symfonia d-moll | orkie 


stra cygańska Imra Mazyań; 22.00 
munikaty 


16.40 Koncert z 
płyt gramołonowych; 17.15 Komunikaty przyj: d» 


TEATR KAMERALNY. 


Dziś I dni następnych trzyaktowa komoćja 
Bolesława Gorczyńskiego „Rzeczywistość”. 
i 1540 Ko 


ylny; .630 TEATR POPULARNY. 


Juljusz Osterwa wystąpi w „Sułkowskim* Sh 
romskiego jeszcze tylko trzy razy: dziś, pone- 
działek, wtorek, środa. 

We środę o 4.30 po południu dla szkól „Fircyk 
w zalotach" z Juljuszem Osterwą w roll tytuło- 
wej. Bilety do nabycia w szkołach i w kasie 
teatru. 


Bilety do 


DAŁO. czorem bez 


19.00 
Sycnał sza TEATR MIEJSKI. 
następny; „Wesele Figara" urocze widowisko Beaumar- 
Lucien Ro- | chałs'ego zdobywa z dniem każdym co raz więk- 


Liljana 
(Azucena), 


sze powodzenie dzięki kapitalnej grze całego za- 
spolu, oraz świetnej wystawie, która zdobywa 
oklaski przy otwartej kurtynie. Udział biorą pp: 
Jarkowska, Dunajews"a, Morska, Niedźwiecka 
Martini, Brodniewiez, Curynowicz, Chodecki, Ha] 
duga, Lenk, Łabędzki, Mroziński, Woskawski, 
Wószczerowicz, 

Reżyserował ulubieniec  puliczności łódzkiej 


(Ferrando); 


l 22350 Ko- 


ciarni Salwy, Moniuszki 2 od 10 rano do 7 


Konstanty Tatarkiewicz. Muzyka Możarta. Cróry 
orkiestra | zespół baletowy pod kierownictwem 
p. Białostockiego. Sztuka ma zapewułone powo- 
dzenie, W związku z tą premjerą kierow we 
literackie Teatru wydało dodatek literacki do pro 
gramu teatralnego. 


nabycia w kasie zamawiań w kwia- 
w.e- 
przerwy. 


OPERA W TEATRZE MIEJSKIM. 

W poniedziałek, dnia 23 b. m. odbędzie sl 
pierwsze przedstawienie operowe. Dana bedzi 
opera w 4-ch aktach Q. Verdiego „Trubadur“. 

W otoczeniu chóru i orkiestry w partiach 
głównych wystąpią artyści opery warszawskiej: 
Zamorska 


© «w 


Helena Fotyga 
(Mamri :-) 


(Leonora), 
Stanisław Gruszczyński 


Franciszek FPreszel (hr. Luna) } Józef Trembicki 


Reżyserja spoczywa w rękach Fr. Freszła. 
Kierownictwo muzyczne objął dyr. T, Ryd3 
Dekoracje K. Mackiewicza, 


n———— "Lu 


barnia spoczęła na laurach, wy- 
zyskuje to Cracovia i zdobywa 
drugą bramkę z celnego strzału 
Kałuży. Wynik 2:1 na korzyść 
białoczerwonych pozostaje bez 
zmiany. 

Po przerwie spódziewano się 
przewagi Garbarni, która teraz 
miała wiatr za sprzymierzeńca. 
Pod tym względem  rożczaro- 
wanie spotkało zwolenników tej 
drużyny, ataki jej były bardze 
anemiczne i całkiem nie groźne 
w sytuacjach podbramkowych. 
Jedyna bramka padła po ładnej 
centrze prawoskrzydłowego Ma 
zura znowu ze strzału Pazurka, 
który był bezwzględnie najlep- 
szym graczem Garbarni na bo- 
isku. Cracovia wzięła się teraz 
do roboty ale napróżno, naciska 
ustawicznie, najgroźniejszym na 
pastnikiem jest Kozok, jednak 
nie potrafił on przebić się przez 
ostro grającą obronę Garbarni. 
Gra pod koniec przybiera na o- 


bu drużyn. 

of wsz gg zasługują z 
drużyny Garbarni obok wspom 
nianego już Pazurka dobrze z 
nim zgrany, aczkolwiek za po- 
wolny Bator oraz Smoczek, w 


CZY WIECIE ? 


Biała Księżn 


tylko na listę czołowych klubów | 


że wkrótce przyjeżdża do Łodzi 


|pomocy Nagraba I obydwaj o« 
|brońcy, W Cracovji doskona:* 
|łym graczem był Kozok, Mal- 
czyk Íl, dobry w boju, podobnie 
jak i Kałuża, zato skrzydłowi 
niedopisali, Pomoc i obrona na- 
ogół stały na wysokości zada- 


*|nia, Sędziował p. Nawrocki, któ 


|ry nie miał szczęśliwego dnia, 


|LEGJA — WARTA 3:1 (1:1). 


Warszawa. W pierwszej mi 
nucie Legia zdobywa bramkę 
przez Steuermanna, potem gra 
[sie wyrównuje, Wartą strzeła 
|kilka razy niebezpiecznie 1 
przy końcu pierwszej połowy, 
wyrównuję przez Kniołę, 

Po przęrwie Legja zdobywa 
dwie bramki przez Łańkę i Wy 
pijewskiego. — Warta atakuje 
teraz gwałtownie, ale bezskn- 
tecznie. Sędzia dr. Lustgarteg 
Widzów około 5000. 


WARSZAWIANKA — POGOŃ 
1:0 (0:0). 


Lwów. Przebieg zawodów: 
jze wzgłędu na wielką ilość obu 
|stronhtych sytuacyj podbram- 
|kowych bardzo ciekawy. Gra 
a przyczem druży. 


na Warszawianki dała się po- 
znać znowu ze swej dobrej 
strony. Jej walory, jak szyb- 
kość i siła przebojowa zaważy 
ły tu na szali i dopomogły Jo 
uzyskania zwycięstwa, do któ 
rego walnie przyczynili się teź 
| Domański w bramce. 
Drużyna Pogoni grała w 
składzie normalnym tylko z tą 
różnicą, iż w miejsce Batscha 
grał rezerwowy Matjas, który 
okazał się tylko talentem, ale 
jeszcze nie kierownikiem napa 
du drużyny ligowej. Po patzie 
wszedł w jego miejsce Kuchar 
ale zmiana ta również nic nie 
pomogła. O zwycięstwie govi 
zadecydowała bramka strzelo 
na w 7 minut przez Junga, przy 
czem Albański puścił piłkę mię 
dzy nogami do siatki. Słabo se 
dziował p. Rutkowski. 


RUCH — IFC. 1:1 (1:0). 


Katowice. Powyższe zawo 
dy rozegrane na boisku IFC. 
w:Katowicach. wśród wielkiego 
naprężenia widzow, zębranycA 
w ilości 4000. Gra była przez 
cały czas bardzo ambitna į 
ofiarna Z 

po obu stronach, 
przyczem IFC, miał w pierw- 
szej połowie lekką przewagę, 
nie potrafil jej jednak uwięń- 


czyć wynikiem.  Szczęśliw- 
szym był Ruch, który przez 
wprowadz:= 


Sobotę użyskał 
nie“. 


W drugiej połowie IFC. miał 
w dalszym ciągu przewagę į 
uzyskał przez Górlitza wyrów 
manie. Sędzia p. Brzeziński z 
Poznania. 


Bydgoszcz: TSG. — Po. 
lonja 4:1, W spotkaniu o wej- 
ście do Ligi ŁTSG. pokonało 
pewnie drużynę bydgoską, 


Triumf Grety Garbo. 


Greta Garbo po entuzjastycze 
nem Płk ŚR w Szwecji, wró. 
ciła już do Hollywood. W przy« 
szłym miesiącu odbędzie się 
premjera w Nowym Jorku no* 
wego jej filmu p. t „Dzikie 
rchidee". 


TENESTER 
Pamiętajcie o in- 
walidach 
wojennych. 


a z Moskwy 


Sir. 6 


Tate mistyczne w citie Świątyni 


Rozmaite sposoby 


Na przedziwne pomysły wpa 
dają kierownicy przeróżnych 
sekt amerykańskich, by zwró- 
cić uwagę. publiczności, zdo- 
być nowych wiernych, no i 

napełnić kasy. 
Trudna rada, żyć trzeba a kon 
kurencja jest olbrzymia, jak 
grzyby po deszczu wyrastają 
coraz to nowe kościoły, za- 
chwalając siebie jako. jednych 
których nauka daje całkiem 
pewne zbawienie. Na tle tej 
konkurencji o dusze wiernych 
doszło do tego. że kościoły u- 
rządzają reklamy nie różniące 
się niczem od reklamy sklepo- 


wej. 

Nikogo nie dziwi np. widok 
kobiety, noszącej na sobie 
dwie 


olbrzymie tablice 

zachwalające jakiś kościół iak 
również wydaje się naturalnem 
że kobieta ta. jest żoną pasto- 
ra zachwalanego właśnie ko- 
ścioła. Sporty są wroziem re- 
Hglinego skupienia — ale I na 
to znalazła się rada. Pewien po 
myśłowy pastor urządził bez- 
płatny plac golfowy na placu 
przy kościele, tak że zmęczo- 
ny grą wierny. może odrazu |£ 
usiąść w kościele, a pomodl'w 
szy się, grać najspokojniej da 
lej. 

Ponieważ ruch automobilo- 
wy międzymiastowy w Amë- 
ryce jest olbrzymi, powstał Ko 
ściółek na najbardziej uczęsz- | 
czanym trakcie, gdzie podróż: 
ni mogą zmówić modlitwę na 
intencję szczęśliwej podróży 
Zdumiewające dla Europelczy 
ka jest połączenie. obrządków 
kościelnych z zabawami towa- 
rzyskiemi. — Zwyczaje te no- 
chodzą jeszcze z czasów plo- 
nierów. kiedy to kościół był je | 

i 


dvnem miejscem zebrań | od 
poczynku. Kościół nie tylko tro 


szczył sie o dnsze wiernych I 


lale dostarc 


ściągania wiernych. 


zał im 
również rozrywek. 

W Nowym Jorku, pewien 
młody reverend, narobił swo- 
im pomysłem  podratowania 
nadszarpniętych funduszów 
swego kościoła, wiele krzyku 
Wprowadził do nabożeństwa 
mistyczne tańce, magiczne 
oświetlenia i nastrojową muzy 
kę. Ktoś doszedł do wniosku, 
że ubiór tancerek jest niedosta 
teczny. Zaczęto na ten temat 
pisać olbrzymie artykuły, 
oburzenie było powszechne... 
no a do tej pory opuszczony ko 
ściółek przepełniony. 


„LC RO" 


Toscanini wróci do Europy. 


Wywiad ze znakomitym kapelmistrzem 
włoskim. 


Jak już pisaliśmy, znakomi 
ty kapelmistrz włoski, jeden z 
najwybitniejszych muzyków 
europejskich, Toscanini zerwał 
z medjolańską Operą „La Sca- 
la*, aby się udać do Ameryki. 

Niedawno zwrócił się do nie 
go pewien dziennikarz. europej 
ski z prośbą o udzielenie wy- 
wiadu. M. in. zapytał dzienni- 
karz, czy. Toscanini przybę- 


dzie 

niebawem do Europy. 
Otrzymał na to następującą od 
powiedź: 

— Tak. zamierzam. na wio 
snę 1930 r przybyć do Euro- 


| 


|kie tournee 


| 


py. Urządzę w tym czasię wiel 
koncertowe z no- 
wojorskimi filnarmonikami. 
Etapy owego tournee nie są je 
szcze dokładnie ustalone. W 
każdym razie już teraz mogę 
powiedzieć, 
do Paryża, 
Wiednia. 

— Czy mistrz ma 
powrócić do batuty dyrygenta 
operowego? 

— Nigdy już do niej mie wró 
ce. Uczynię tylko-wylątek dla 


Madrytu, Rzymu i 


Bayreuth, gdzie będę .dyrygo- 
wać „TFristanem* 4 „Tannhau- 
serem“. 


że przybędziemy | 


zamiar | 


W epoce samochodów. 


10-letni 


zna się na najnows 


Nadzwyczaj szybki 
automobilizmu jest zjawiskiem 
widocznem prawie wszędzie 
dla każdego. Ilość samochodów 
Ina ulicach miast i na szosach 
stale wzrasta, fabryki autorno- 
bili ustawicznie zwiększają swą 
produkcję. Nic zatem dziwnego 
lże z pośród dziatwy powojen- 
nej samochód ma ogromną po- 
jpularność, stanowiąc jedno z 
głównych zainteresowań mło- 
dzieży. Przestaliśmy się dziwić 
że dzisięcioletni sztubak zna 


POEZJA OGRODÓW JAPOŃSKICH. 


Przyroda udzieliła Japonji bo |gi i dróżki ogrodów japońskich 
gatych darów i niema chyba dru |wiją się 


|śiego narodu, któryby tak umiło 


wał przyrodę, jak Japończycy. 
Pomimo to wrodzone poczucie 
piękna, ogrody japońskie wyka- 
ztują upodobanie 
do czegoś sztucznego, 
co górować się zdaje nad zrozu- 
mieniem naturalnego piękna, 


Nie mówimy tutaj ő wspania 
tych ogrodach wszystkich rezy- 
dencyj mikada, bowiem te osta- 
tnie założone są według piękne- 
go wzoru angielskiego i syste- 
mem tym pielęgnowane. 

W innych ogrodach Japonii 
przedewszystkiem uderza nas 
szczegół, że nie napotyka się ni- 
gdzie naszych  prostolinijnych 
dróg i ścieżek Wszystkie dro- 


109 chłopców na (00 dziewczyne 


Przerażająca statystyka. 


Przed niedawnym czasem 
ukazała się książka, napisana 
przez Jerzego Miguetie, a po- 
święcona coraz bardziej nie- 
pokojącej całą ucywilizowaną 
ludzkość kwestji, jaką jest mał 
żeństwo Í stosunek tej prasta- 
rej instytucji do nastawionego 
zupełnie już Inaczej 
całokształtu obecnego życia. 

Między innemi autor tej ar- 
cyciekawej książki daje nie- 
zmiernie interesujące statysty- 


Dr. Sołowiejczyk 
powrócił. 


Choroby skórne I weneryczne 
Piotrkowska 99 — Tel. 44-02. 
Przyjmuje codzien. od 2—9 w. 


czne danę, dotyczące opraco- 
wanego przez siebie tematu. a 
stwierdzające  przedewszyst- 
klem tak smutną prawdę, iż w 
chwili obecnej nie mniej jak 18 
miljonów kobiet skazanych jest 
na staropanieństwo. 

Przerażające to twierdze- 
nie Miguetie opiera się przede 
wszystkiem na fakcie, iż 10 
miljonów' meżczyzn postrada- 
ło życie podczas ostatniej woj 
ny europejskiej, a następnie na 
wickszej śmiertelności pomię- 
dzy noworodkami płci mę- 
skiej] która to śmiertelność 
przewyższa większy przyrost 
chłopców niż dziewcząt. wyra 
żająct się w stosunku 105 
chłopców na 100 dziewczy- 
nek. 


CASINO 


Dziś wielka premjera! 


Wstrząsający dramat morski, 
nerwy w 


trzymający przez ciąg akcji 
napięciu. 


W rolach głównych: 


Jack Holt i Dorota Revier 


Orkiestra pod dyrekcją L. KANTORA. 


UWAGA! 


1) Bilety wejścia nie są podniesione, Ceny normalne. 


2) Wszystkie, miejsca parterowe są nienumerowane. 3) Wszystkie 


miejsca na ! piętrze -a więc loże gab.. 


loże otwarte i krzesła są 


numerowane, pomimo to Sz. Pabliczność wchodzić może na każda 


część  proframu. 


„E. Wedel". 


Dr. med. 


Niewiażski 


ul. Andrzeja 5 Tel. 59-40, 
Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 
Naświetlanie lampą kwarcowa 
Przyjmuje od 8-2 po poł, i od 5-9 wiec: 
W niedziele | święta od 9 do 12 w poł, 
Dla pań oddzielna poczekalnia 


4) Bufety obficie zaopatrzone wyrobami firmy 
5) Początek seansów a 4.30, 6. 8, 10, 


DOKTÓR 


| WOŁKOWYSKI 


powrócił. 


|Cegielniana 25, tel. 26-87. 


Specłalista chorób skórnych | wene- 
tycznych Elektroterapia 


lampa kwarcrwą. 


Przyjmuje od godz. 8—2 | od5 —9 


w niedz. i święta od 9—1. 


Redaktor -uauzelny: Franciszek Probat, 071 iączelny: Franciszek Probst, 


Leczenie 


wężową linją, 
leżą przy nich nieociosane 
większe i mniejsze kamienie, a 
wieczorem w tym labiryncie 
dróg,  naśladujących skaliste 
ścieżki górskie, zapala się kolo- 
rowe lampiony, świecące stłu- 
mionem tajemniczem światłem 


W utrzymaniu ogrodu japoń 
skiego najwybitniejszą rolę od- 
śrywają nożyce ogrodowe. Robi 
się wszystko, co tylko jest mo- 
żliwe, aby osiągnąć nowe, ory- 
ginalne kształty drzew i krze- 
wów. Przycina się np. drzewo 
w ten sposób, aby boczne jego 
gałęzie tworzyły coś w rodzaju 
wyściełanej poręczy, albo z 2-ch 
stron obcina się gałęzie, a drze- 
wo rośnie w kształcie 

płaskiego słupa. 

Ogromnem upodobaniem cie 
szą się drzewa  skarłowaciałe, 
rosnące krzywo, O ile uda się 
ogrodnikowi japońskiemu zmu- 
sić drzewo do przyjęcia kształtu 
skręconego i dziwacznego, może 
być pewien wysokiej nagrody 
od swego chlebodawcy. 

Gust japoński wymaga, by ko 
żdy ogród posiadał staw albo 
strumyk. W wypadkach gdy 
jest to riiemożliwością, Japoń- 
czyk potrafi zadowolić się na 
wet imitacją wody, przeprowa- 
dzając w swym ogrodzie małe 
mostki nad sztucznemi próżnemi 
łożyskami stawów i strumyków, 
a na mostkach kwitną chryzan- 
temy, mieczniki i lilje, 

Japonia, tem kraj o nawskroś 
nowoczesnych dążeniach, pomi- 
mo postępu, jest ogromnie przy- 
wiązana do swolch dawnych tra 
dycyj i upodobań j w zakładaniu 
swych ogrodów, jest wierna 
dawnym zwyczajom. 

Poszczególne kamienie, balu 
strady mostów, lampjony, wszy- 
stko to otrzymuje mistyczne mia 
na, według oderwanych pojęć. 
A więc wieczorne spotkania na 
|znaczają się u kamienia „stare- 
Igo wieku", „dozgonnej czysto- 
ści”, lub u stawu nazwanego „bo 
gatem potomstwem”, czy też 
na moście „zgody małżeńskiej”. 


Najpiękniejszemi uroczysto- 


ściami w Japonji bywają święta 
kwiałów, odbywające się na 
wiosnę lub jesienią, t. j. zawsze 
w porze, gdy przyroda Japonii 
jest najpiękniejsza. 

Japończycy — jak wiele in. 
nych narodów starożytności — 
wierzą, że drzewa są tworami, 
obdarzonemi duszą , 

Zwłaszcza drzewo wiśniowe 
jest świętością dla Japończyka 
Nie chodzi mu o soczysty, orze- 
źwiający owoc, jaki przynosi, sło 
wem, nie o materjalną korzyść, 
jakie daje to drzewo. Japończy- 
cy uwielbiają 

kwiat wiśniowy, 

jego cudowny zapach i delikat- 
ną jego barwę. 

Niedawno stowarzyszenie drze 
worytników w Tokio postanowi 
to odprawić nabożeństwo żałob- 
ne za dusze wszystkich drzew 
wiśniowych, jakie w ubiegłych 
wiekach służyły drzeworytnic- 
twu. Jest to subtelny odruch, 
który należałoby podziwiać, a 
nie ośmieszać. 

Wiele ulic w Tokio nosi na- 
zwę kwiatów, a najpiękniejsze 
imiona kobiece zaczerpnięte są 
z botaniki, jak np. Sakura, (w 
tłumaczeniu wiśnia), 

Herb mikada, prócz niebies 
kiego kwiatu. ma jeszcze chry- 
zantemę, kwiat rozpowszechnio 
ny w Japonji i obok kwiatu wi- 
śniowego najbardziej uprzywile- 
jowany, tak, że stał się niejako 
symbolem kraju Wschodzącego 
Słońca, a zarazem 

kwiatem narodowym, 

Hodowla chryzantem dostar- 
cza licznych odmian, a nazwy 
ich są bardzo poetyczne, np. „ła 
la morza Czerwonego”, „głos 
fali", „cnota cesarza, I wobec 
tego, że żyjemy w epoce Ligi Na 
rodów i lotów dookoła ziemi, 
są też i de an R przezwane 
„wieczny pokój na ziemi“, | 
„pięć części świata". 

Wielce ujemną cechą japon 
skich ogrodów jest RAY brak 
naszych europejskich zielonych 
trawników.  Soczystej zieleni, 
tak miłej dlą oka, widuje się nie 
wiele. p Bd ją żółtawo - 
bronzowe łąki, na której rosną 
jaśminy, kamelje, hortensje. 


Elga Brink 


jako „Kobieta bez nazwiska”, 


+ GADS na własnej maszynie rotacyjnej 
przy ulicy Zawadzkiej nr. 3, 


|  Ogrodownictwo japońskie stoi 
| na wysokim stopniu kultury 
Na wystawach europejskich od: | 
dawna zwróciły uwagę japoń- 
skie drzewa karłowate, które — 
jak wiadomo — pomimo wieku, 
niekiedy wysokiego, zawsze zo- | 
stają małe Hodowla ich przypo 
mina kuracje głodowe naszych 
pań dla utrzymania linji. Drzew- 
ka te i krzaki (wiśniowe, klono- 
wę, sosnowe i inne] tyle tylko 
|dostają pokarmu w postaci wo- 
|dy, ile niezbędnie potrzeba dla 
utrzymania ich przy życiu, Po- 
nadto korzenie drzew wtłacza 
się siłą w jak najmniejsze naczy 
nia, byle tylko przeszkodzić ich 
rozrostowi. 

Aczkolwiek te dziwaczne u- 
podobania japońskiej sztuki o- 
grodniczej nie zawsze 
zrozumiałe, należy jednak po- 
dziwiać umiejętne starania i wiel 
ką pieczołowitość, jaką Japoń- 
czycy stosują względem roślin 
i kwiatów swgich oryginalnych 
ogrodów. 


nosmetyta Stariy 


Olerki z 


Maści egipskie były tak 
wyborne, że przewyższały za 
czasow Pliniusza (23 do 79 po 
Chr.) wszystkie inne. ze wzglę 
du na jakość. dobroć oraz woń. 
Egipt. gdzie od wieków stoso- 
wano maści oraz rozmaite ćwi 


czenia gimnastyczne i gdzie 
zbierano z roślin krajowych 
sk'adniki potrzebne do przy- 


rządzania wonności pod nadzo 
rem namiestników, uważano 
w starożytności jako główny 
kraj produkujący 

maści ł oleje. 


Pliniusz pisze Nat. Hist. 
XXI. r. 6.): „Egipt jest pośród 
wszystkich krajów  naiodpo- 


wiedniejszym do przyrządza- 
nia maści“. Z pośród tych egip 
skich wonności, dla których 
przyrządzania sprowadzano oli 
we w brzuchatyvch dzbankach 


Książki szkolne 


poleca 


Ksiegarnia Łódka Czytaj 


Łódź, Narutowicza (Dzielna) 2 


BRDA TT EOTYRYBOCZCI 
PORADNIA 
WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-specjalistów 


ZAWADZKA 1 


ezynna od 8 rano do 9 wieczór 
od 11—12 I 2—3 przylmuje kobieta 
lekarz 
w oledziele | święta od 9—2 pp, 
Leczenie chorób 


WENERYCZNYCH, MOCZO- 


PŁCIOWYCH i SKÓRNYCH 
Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper. 


Ronstolacja : nearologiem | orologiem. 
Gabinet świutło-leczniczy: 


Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla kobiet 


PORADA 3 ał. 
BR w GS E 


Za wydawnictwo odpowia 


— 


rozwój | 


są dla nas | 


sztubak 


zych konstrukcjach 


niczem doświadczony inżynier. 


się na najnowszych  kostruk= 
cjach automobilowych niczeijw 
doświadczony inżynier. 

|lodróżniając z łatwością najroz= 
maitsze marki samochodowe. 
Słyszymy. jak często uczniowie 
zamiąst wierszy łacińsxich siit- 
djują katalogi i cennik! aut i mo 
|tocykli. Tem niemniej jedvak za 
|dziwić musi każdego wiado- 
mość. że w Paryżu udkryto nie 
dawno trzyletniego auiomobili- 
sty. Mimo całej papu'arności au 
|tomob'lizmu większość dzieci 
(w tym wieku nie przejawia żar 
dnych jeszcze zainteresowań. 
Tem wiekszym fenomenem 
jest ów malec, nazwiskiem R0- 
wer Gardao. który samodziel- 
n'e prowadzi auto i to wie samo 
chodzik dziecinny, poruszany 
przy pomocy pedałów ale praw 
dziwy samochód z motorem 
sralinowym. Samochód ten zbu 
dowany został przez jca Cue 
dcwnego dziecka mechanika I 
właściciela garażu w Asnieres 
w ten sposób, żeby wvimiary 
siędzenia i rozłożenie pedałów 
loraz dźwigni pozwalały na 0 
perowanie niemi dziecku, 

Jak twierdzą dzienn'karze pa 
ryscy, którzy tłumnie zbiegają 
|się podziwiać tego fenomena, 
mały Roger panuje doskonałe 
nad maszyną, zmienia biegi, ha 
muje. rusza z miejsca, umie tak 
Że kupić soble benzynę na sta- 
|cji, 4 nawet wię. co należy u- 
czvnić w razie defektów. Poli- 
cja paryska zezwoliła najmłod- 
szemu na świecie automobliliś- 
cie na jazdę wyłącznie w pew- 
nym określonym obrębie o ma: 
tym ruchu samochodowym, jed 
nak dziecko pragnie jeździć sa- 
modzielnie również na ulicach 
jewarnego i ludnego Paryża I 
żałuje, iż zbyt młody wiek nie 
pozwala mu na zdanie formal- 
nego egzaminu i otrzymanie 
prawa jazdy. 


| TĄ 


NEM 


z Syrji, uzyskały niektóre świa 
tową sławę. Tu nazwać trze- 
ba aj pi yy często 
wymieniany „Suzyn“, którego 
nazwa nie pochodzi, jak pięr- 
wotnie uważano, od perskiej 
stolicy Suzy. lecz prawdopo- 
dobnie od „suzan* hebrajskie= 
go słowa, które oznacza lilje, 


—xx— 


Hete = ior A WY 


Wieczorne rozrywki Łodzi, 


Teatr Miejski: „Wesele Figara*. 

Teatr Kameralny; — Fircyk w ze 
lotach. 

Teatr Popularny: — Balladyna, 

Casino „Łódź podwodna S. 44". 

Czary „Pojedynek w samolocie”, 

kocz seansów o gadz 4 6 AI 10 

|Corso — Obrońca w masce, 

Pierwszy seans 4-ła. ostatni 0 30 

Capitol: — Rapsodja Węgierska, 

Grand-Kino: — Intrygant. 

Luna: — Nieśmiertelna miłość. 

Ludowy: — Karnawał Wenecki. 

Pocz. seansów o godz, 5 I pół po poł. 

Mimoza: — Carewicz, 

Miejska Galerja Sztuki: == Wystawę 
zbiorowych prac 

Ośwlatowy: — Dla dorosłych: Sa- 
lambo; dlą młodzieży: Przezną« 
czenie. 

Pocz seansów: o godz. 4 6, 8 1 10. 

Odeoir: — Piękna grzesznica. 

Rocz seansów: o godz 4. 6. 8110 

|Palace „Venus w siedmiu odsłonach* 

Resursa „Dom pod czerwoną latarnią! 

Spółdzielnia: — Kochanka Rozwole 
skiego. 

Pocz seansów: 4.30, 6.30, 8.15. 10.00 


Wodewil; — Obrońca w masce, 
Początek seansów o godzinie 4-ej 
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